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STRZELANINA W KASIE CHORYCH 


- Kogo widziano z bronią w reku na kuryłarzu? 
Tajemniczy moment w tragicznym procesie częstochowskim 


Istotnie padły wówczas dw4 


Z Częstochowy donoszą: 

Pierwszy dzień przewodu są- 
dowego w procesie częstochow- 
skim o masowe zabójstwo w 
miejscowej kasie chorych zary= 
sował już linję rozprawy. 

Punkt ciężkości spoczywa po 
za szklanemi drzwiami, znajdu 
jącemi się na pierwszem pię- 
trze w nowym gmachu kasy 


chorych. <A) 
Drzwi te mają wahadłowe 
podwoje, rozdzielające „kory 


tarz na dwie połowy, nie po- 

siadają zamka, a jedynie są 
odchylane i zaopatrzone w nie- 
ruchome gałki. Górna jch część 
jest oszklona. 

W jednej z szyb widnieje o- 
krągły otwór „od przestrzału 
kuli, inny przestrzał drąży dre- 
wnianą część drzwi. 

Świadkowie wspominają © 
wu gatunkach Strzałów, z któ- 
rych jeden był przytłumiony i 
pochodził najprawdopodobniej 
z poza owych szklanych drzwi. 

Skoro jest ślad > w szybie, i 
skoro urzędnik Zawadzki od- 
niósł ranę w chwili, gdy znalazł 
się na korytarzu, zatem w ka- 
sie chorych krytycznego dnia 

działał nie jeden rewolwer,- 

Kostrzewski nie strzelał. na li 
nji korytarza, więc też nasuwa 
się jedyny możliwy wniosek, iż 
byl jeszcze inni ludzie poza 
oszklonemi drzwiami, którzy, 
oddawszy w korytarzu kilka 
strzałów, szybko zbiegli. 


Wprawdzie obrona posiada 
atut w postaci 
strzału, oddanego przez urzęd- 
nika Śniadego, 


który wypadłszy ze swego ga- 
binetu, strzelił przez. szklane 
drzwi. 

Ale kula jego, jak to wska- 
zuje ślad w suficie, poszła w 
górę. 

Ośrodek zaimteresowania sę- 
dziów, prokuratora i powodów 
cywilnych sprowadza się do od 
tworzenia sytuacji przed | 
drzwiami szklanemi; co jest : o | 
tyle utrudnione, że nie _wiado- 
mo; 
kto znajdował się + w tem miej- 

seu w krytycznej chwili, 


Na wstępie wczorajszej roz- 
prawy przewodniczący odczy: 
tał zeznania nieobecnych świad 
ków. 

Świadek Osiowski stwierdził, 
iż wypadłszy po strzałach na 
korytarz, cofnął się z powro- 
tem. 

Widział wówczas Śniadego, 

który wyjął broń | pobiegł 

na gór 

W zabitym _. Kostrzewskim 
Osiowski rozpoznał mężczyznę, 
który poprzedniego dnia był w 
kasie chorych w towarzystwie 
jakiegoś innego osobnika. 

Krytycznego zaś ranka wi- 


| 


dział Kostrzewskiego, który dą| Wprost 
żył schodami na górę jak szybko zdołano je zataraso- 
w towarzystwie jakiegoś młode wać. 
go człowieka, szatyna. Świadek wybiegł dopiero na 
Rysopis zgadza się z osobą ; krzyk Śniadego, który wpadł 
oskarżonego Kaczyka. Kaczyka |do biura inkasowego. wułe jąc: 
Osiowski widział również  po-|„Cekawiści Zabijają komisa- 
przedniego dnia w kasie cho- rza“, 
rych, Honor urzędników kasy cho 
Świadek stwierdza, że urzęd-;rych ratował poza Śniadym 1 
nicy kasy chorych brali czynny Rudzkim w pierwszym rzędzie 
udział w demonstracji, dnia 14 zmarły Zawadzki. Nie zważa- 
października— t. | na dwa dni jąc na otrzymanie postrzału w 
przed zabójstwem — przeciw 
PPS., kiedy to 
spalono drzewca sztandarów 


gdzie leżeli zabici i k'erował 
akcją ratunkową. Upadł dopie- 


partyjnych, ro, gdy już znoszono ciała + na 

Świadek Zawadzki Michał, | salę chirurgiczną. 
zmarły tragicznie wskutek o-| Przechodząc do stosunków, 
trzymanego postrzału, stwier- | panujących w kasie chorych, 


dził podczas śledztwa oko!icz- | świadek stwierdził, że 
ności, które doprowadzają do | zmarły Furmańczyk był poważ 
wniosku, iż __ nym przeciwnikiem politycz- 

większość urzędników kasy nym P. P, 8. 
chorych w groźnym montencie| Zeznają w dalszym ciągu 

nie zachowała Się męsko. świadkowie. 

Gdy Zawadzki usłyszawszy | - Świadek Czerny znajdował 
strzały, wybiegł na korytarz i|się w poczekalni w chwili, gdy 
otrzymał ranę, próbował schro- | przyszedł tam Kostrzewski, W 
nić się do któregoś z przyle- |oczach świadka Kostrzewski 
głych gabinetów. rzucił się do gabinetu inspek- 
Wszystkie drzwi jednak były |tora. Czerny widział jeszcze 

pozamykane. przez uchylone drzwi podnie- 


nogę, pobiegł on do gabinetu, ' 


dziwić się, należy, |sioną rękę zabójcy z błyszezą- 


cym rewolwerem. 

Świadek uciekł. 

Przed drzwiami szklanemi 
widział jakichś ludzi, ale nie 
zdaje Sobie obecnie 

sprawy, kto to mógł być, 


Słyszał jeszcze strzały, ale 


szczegółów mie umie  odtwo- 
rzyć, 
Czerny, alarmując  urzędni- 


ków, wpadł do gabinetu urzęd- 
|nika Rudzkiegó, który wycią- 
gnął rewolwer, zaczął go rabi- 
jać i wyszedł, szamocąc się z 
suwakiem broni, rewolwer bo- 
wiem zaciał mu się. 

Świadek Czesław Ostrzykieł, 
urzędnik kasy chorych, opowia 
da, że w dniu zabójstwa, rano 
rozmawiał z inspektorem Fur- 
mańczykiem ©  zajściach z 
przed dwu dni i 
inspektor Furmańczyk  potę- 

piat ekscesy tłumu. 

Świadek ten stwierdza nie- 
zwykle ważną okoliczność, iż 
w chwili, gdy, usłyszawszy 
strzały wychylił się "na kory- 
tarz, inny urzędnik kasy, O- 
siowski, zawołał: 

„Uciekaj, bo strzelają również 
z tyłu”, 


Redaktor Kronman uniewinniony! 


Sad apelacyjny w Warszawie 


uchylił wyrok 


łódzkieśo sądu okręgowego 


wszechnianie. Zdaniem obroń- 
cy Ruffa wyrok pozostaje w 
sprzeczności z prawem pań- 
stwowem, gdyż art. 2 konstytu- 
cji głosi, że władza zwierzchnia 
Rzeczypospolitej Polskiej nale- 
ży do narodu, którego wyrazi- 
cielem jest sejm. Nie może więc 
być mowy o zuchwałem niepo- 
szanowaniu władzy, 

Po wysłuchaniu wywodów 


Warsz. KSG, „Głosu Peran 
nego“ (Fr.) telefonuje: 

Sąd apelacyjny w Warszawie 
pod -przewodnictwem sędziego 
Dulskiego rozpatrywał wezoraj 
sprawę redaktora Eugenjusza 
Kronmana, skazanego przez 
sąd okręgowy w Łodzi na rok 
twierdzy za przedruk fragmen- 
tów rezolucji, przyjętej przez 
kongres Centrolewu w Krako- 


wie. obrońcy SĄD APELACYJNY 
Po oświadczeniu prokuratora | U 
Kowerskiego, KRĘGOWEGO W ŁODZI I 0-) MU 


SKARŻONEGO UNIEWINNIŁ. 


oskarżenie, sąd wysłuchał ob- 
W. motywach ustnych prze- 


szernego oświadczenia zastęp- 


cy red. Kronmana, adwokata 
Ruffa. 
Adwokat Ruff w świetnie 


skonstruowanem przemówieniu 
oświadczył, że między senten- 
cją wyroku sądu okręgowego 
w Łodzi, a uzasadnieniem ist- 
nieją sprzeczności, gdyż senten 
cja zaznacza, że inkryminowa- 
ny artykuł został umieszczony, 
a w uzasadnieniu jest mowa o 
rozpowszechnianiu go. Poza- 
tem sentencja jest sprzeczna z 
przepisem ustawy, gdyż ustawa 
nie przewiduje umieszczenia ar 


tykułu, a jedynie jego rozpo- 


GDAŃSK, 20 lutego. — Na 
wczorajszem posiedzeniu sejmu 
gdańskiego poseł komunistycz- 
ny Plenikowski odczytał sensa- 
cyjny list, jaki komuniści 
gdańscy otrzymali od komumi- 
stycznej partji Polski. 

W [iście tym komuniści pol- 
scy oświadczają, iż razem z 
gdańskimi komunistami staną 


ja przedewszystkiem, 


wodniczący rozprawy  oświad- 
czył, żeSĄD APELACYJNY DO 
PATRZYŁ SIĘ W WYROKU 
SĄDU OKRĘGOWEGO W ŁO- 
DZI BRAKU CECH PRZE- 
STĘPSTWA Z ART. 128 K. K., 
że NIE 
ZOSTAŁO STWIERDZONE, 
BY ARTYKUŁ ULEGŁ ROZ- 


POWSZECHNIANIU, ORAZ BY 
SPRAWOZDANIE | 


PRZEZ 
DZIENNIKARSKIE OSKARŻO- 


UCHYLIŁ WYROK SĄDU 0-/|NY DAŁ WYRAZ ZUCHWAŁE 


NIEPOSZANOWANIU 


| WŁADZ ZWIERZCHNICH. 


daruje K. P. P. Rzeszy niemieckiej 


w obronie niemieckiego Gdań- 
ska i dążyć będą do oderwania 
od Polski Pomorza i Górnego 
Sląska, aby przyłączyć je do 
Rzeszy niemieckiej, 

Komuniści polscy przyrzeka- 
ja, iż będą zawsze popierali ko 
munistów gdańskich i niemiec- 
kich przeciwko Polsce, 


strzały. Jeden z nich ugodził 
Zawadzkiego. 

Lucjan Rudzki, woźny kasy 
chorych, ezłonek NPR. - lewicy 


zupełnie , 


po zaprzysiężeniu zeznaje, że 
zaraz po strzałach w gabinvcie 
inspektora Furmańczyka wi- 
dział na korytarzu 

dwuch podejrzanych ludzi, któ 
rzy, grożąc rewoiwtrami, nie 
pozwalali mu zbliżyć się do tru 

pa KostrzewSkiego, 

Później nieznajomi ci, któ- 
rych Rudzki widział kiedyś na 
ulicy, zniknęli niewiadomo któ: 
rędy, mimo. że wszystkie wyj: 
ścia były zamknięte. 

Na pytania sędziego Ćwia- 
kowskiego, Rudzki stwierdza, 
że podczas konfrontacji w wie- 
zieniu, pokazywano mu oskar- 
żonych Kaczyka i Gzempliń- 
skiego, ale nie poznał w nich 
owych tajemniczych osobnt: 
ków, gdyż 
żaden z podsadnych nawet nie 

jest podobny do nich. 

— Czy miał pan rewolwer 
nabity? 

— Tak, miałem magazyn z 
siedmioma nabojami, lecz w lu- 
fie nie było kuli. 

— Czy odebrano pani póź- 
niej rewolwer? 

— Nie. Policjanci obejrzeli, 
że mam pełny magazynek więc 
nie zabrano mi. 

Następny świadek Jan Kry- 
gier, buchalter kasy chorych, z 
biura swojego usłyszał szereg 
strzałów i okrzyki: 
„Krew w gabinecie 

mańczyka!t* 

Gdy wpadł tam, widział zwi: 
sającego Furmańczyka, który 
w jego oczach runął na ziemię 
martwy. I Krygier dostrzegł syl 
wetkę jakiegoś ciemno- ubrane- 
go człowieka, którego kiedyś 
widział. 

— (zy ta postać ciemna, któ: 
rą pan zauważył, też uciekała 
z innymi ludźmi? 

— Tak. 

— A kogo przypominała? 
„— Czemplińskiego. . 
Prokurator: — Niech pan 
spojrzy na ławę oskarżonych. 

Świadek odwraca głowę w 
stronę oskarżonych. podczas, 
gdy Czempliński staje i na roz- 
kaz sądu wykonuje szereg zwro 
tów i kroków. 

Krygier nie może w sposób 
stanowczy rozpoznać owego je- 
gomościa, mówi więc, że tam- 
ten był tylko podobny do nie- 
go, ale 
niższy i ciemny brunet, podczas 
gdy Czempliński jest łysawym 

blondynem. 

Jeszcze raz sąd wzywa świad 
ka Rudzkiego. 

Na dzisiaj wezwał sąd, do 
przesłuchania 25 świadków. 


insp. Fur: 


2111 — „GŁOS PORANNY” — 1951 


Maz 


Odwrót Starhemberga 


Opinja publiczna naogół nie gicznych wybryków, a ekscytu- 


bardzo została poruszona ani 
nowym układem sił w parla- 
menecie austrjackim, ani utwo- 
rzonym później gabinetem dr. 
Endera. Wpłynęła na to zaró- 
wno osobistość premjera, któ- 
ry na arenie polityki międzyna 
rodowej jest personą mało zna 
ną — rządem rozsądku i u- 
miarkowania. Tymczasem nie 
zwrócono zupełnie uwagi na 
zachowanie się w związku z 
wytworzoną sytuacją. przywód- 
ey austrjackiej Heimwehry. b. 
ministra w gabinecie Vaugoi- 
na, ks. Starhemhberga. A prze- 
cież nie tak dawno jeszcze 
szpalty prasy wiedeńskiej i za 
granicznej zapełnione były 
gromkiemi frazesami tego au- 
striackiego „enfant  terrible*, 
który potrząsając szabelką 0- 
twarcie groził zamachem Sta- 
nu i nie zawahał się za przy- 
kladem swego alianta i pedu- 
goga Hittlera zapowiedzieć au- 
strjackim marksistom dzień ją" 
du tł kary. Jakże cicho i głucho 
jest dzisiaj w prasie o Starhem 
bergu? Czyżby szef austriackie) 
Heimwehry pogodził się w zu- 
pełności z nowem status quo Í 
iak rychło zapomniał © swych 
światoburezych planach? 


Niezmiernie  symptomatycz- 
nem jest dzisiaj stanowisko 
Starhemberga dla postawie- 


nia djagnozy œ wartości I mocy 
ideowej  hittleryzmu. Jeszcze 
nie tak dawno, w pamiętnym 
dniu 14 września ub. r. zwycię 
stwo wyborcze Hittlera w 
Niemczech było bodźcem mo- 
ralnym dla austrjackiej Heim- 
wehry I wysunęło na widownię 
polityczną młokosa, niepoważ- 
nie traktowanego przez pollty- 
ków nawet o mocnej jnklinacj: 
prawicowej. Wobec zawsze sìl- 
nege socjalistycznego Schutz- 
hundu i zawsze wpływowego 
mieszczańskiego stronnictwa 
ckrześcijańsko - społecznych z 
natury rzeczy dążących do sta 
hilizacii i spokoju — starhem- 
hergowskie pobrzękiwanie sza- 
belka traktowane pobłażliwie, 
rzasami z dobroduszną ironją, 
czasami nosługiwano się nim 
w charakterze straszaka euro- 
peiskiego (kwestja Anschlussu) 

"nigdy natomiast nie brano 
go poważnie. Inaczej stało się 
»  _ przytłaczającem  zwycię- 
stwie Hittlera. 


Starhemberg, stary kompan i 
uczeń wodza niemieckich | fa- 
szystów, zyskał naturalną od- 
skocznię dla swoich demago- 


jąc zwolenników rewizji szu- 
mnemi hasłami propagandy od 
wetu zdołał podstawić nogę dr. 
Sehoberowi i przeforsować do 
nowego gabinetu dwuch faszy- 
Stowskich ministrów, Straciw- 
szy miarę w ocenie rzeczywi- 
stości wołał buńczucznie: „po 
każemy wszystkim, co to zna- 
czy, gdy ministrem spraw we- 
wnętrznych jest członek Heim- 
wehry!* 

Tymczasem wódz nustrjae- 
kich faszystów przeoczył pe- 
wną drobną okoliczność, iż au- 
strjackie gospodarstwo narodo- 


|we w © wiele większym stop- 


niu zależne jest od pomocy fi- 
nansowej zagranicy, aniżeli u- 
ginająca się pod ciężarem repa 
raeji Rzesza. Jest bowiem se- 
kretem poliszynela, iż Austrją 
rządzi nie ks. Scipel, czy Scho- 
ter, nie ta, czy inna partja, a- 
le... pożyczka zagraniczna, Ka- 
pitał zaś, jak wiadomo, lubi 
pewną lokatę i ną lada sxystrząs 
polityczny reaguje przedewszy- 
stkiem ucieczką z kraju i gwał 
towną baissą krajowej walu- 
ty na wszystkich giełdach świa 
ta. 

Ta nieznajomość kardynal- 
nej zasady skarbowości zniwe- 
czyła bezlitośnie piękne na- 


dzieje wodza austrjackiego fa- 
Szyzmu, Gabinet Vaugoina mu- 
siał upaść, a chać dr. Ender 
należy również do tego samego 
stronnictwa, a w skład jego 
gabinetu wchodzi aż sześciu 
członków chrześcijańska - spo- 
łecznych, to jednak Ender re- 
prezentuje umiarkowane skrzy 
dio austrjackiego mieszczań- 
stwa i nie jest skłonny rzucać 


chrześcijańsko - społecznych +: 
blokiem Schohera. 


Rząd ten łaknie stabilizacji 
za wszelką cenę, aby móc w 
spokoju spożywać dobrodziej- 
stwa wielkiej pożyczki inwesty 
cyjnej, niedawno uzyskanej. 
Zdobywca tej pożyczki były 
kanclerz Sehober jest w gabi- 
necie wicekanclerzem i sterni- 
kiem polityki zagranicznej, Da 


zasad demokracji i spokoji NA ję to rękojmię stabilizacji sto- 


chwiejną szalę bojowego nacjo 
nalizmu. Rząd obecny reprezen 
tuje nieznaczna wprawdzie, a- 
le stała większość mieszczań- 
skich stronnietw, powstała na- 
skutek koncentracji partji 


Przyjęcie księcia Waljı 


w stolicy wyspy Jamajka, Kingsto nie, 


i9-lecieczerwomej armji 


Dzień 23 lutego — dniem militaryzmu w Rosji sowieckiej 


MOSKWA. — Dnia 23 lutego 
br. obchodzić będzie armja czerwo 
na 13-tą rocznicę SWego istnienia. 
Dzień ten jest corocznie wielką ma 
nifestacją czerwonego militaryzmu. 
W roku bieżącym, jak donosi or- 
gan partji komunistycznej „Praw- 
da”, manifestacja ta będzie miala 
wielkie znaczenie ze względu na 
stale wzrastające  niebezpieczeń- 
stwo interwencji mocarstw zachod- 
nich. Dlatego też prasa sowiecka 
podkreśla, że koniecznem jest prze 
prowadzenie w roku bieżącym kam 
panji w celu objaśnienia społeczeń 
stwa co do znaczenia i koniecznoś 
ci organizacji obrony, 

W związku z dniem Czerwonej 
Armii, szczególną uwagę poświęca 
się realizacji planu rozbudowy prze 
mysłu tak, aby można go wykorzy- 
stać do obrony. „Metale, węgiel, 
maszyny, chemja, komunikacja, — 
pisze moskiewska „Prawda” — 
oto są najważniejsze fundamenty 


obrony”, Koła kierownicze w Rosji |istnienia czerwonej armji obchodzo 


sowieckiej mają za zadanie pozy- 
skać do tych celów  jaknajszersze 
warstwy ludności, a przedewszyst- 
kiem młodzieży, Na całym terenie 
państwa rosyjskiego przeprowadzo 
ny zostanie przegląd komórek lot- 
niczo-chemicznego stowarzyszenia, 
wszyscy młodzi komuniści jak rów 
nież młodzież nię zorganizowana 
w komunistycznej partji, wciągnię- 
ci zostaną do nauki sztuki wojen- 
nej, a dla rezerwowych komendan 
tów wojskowych zostaną utworzo- 
ne specjalne kursa dla powtórzenia 
materjału i przypomnienia naby- 
tych wiadomości z zakresu sztuki 
wojskowej. Liczne fabryki į zakła- 
dy przemysłowe postanowiły na 
rozkaz rządu Przeprowadzić milita- 
ryzację obywatelstwa. Robotnicy 
fabryki „Czerwony bohater” ogło- 
sili odezwę do wszystkich robotni- 
ków czerwonoarmiejców i robot- 
ków, która mówi, że trzynastolecie 


ne być musi przez wszystkie orga 
nizacje przy wszechstronnem zasile 
niu szeregów czerwonej armji. Pra 
ca obronna musi być podzielona 
pomiędzy wszelkie przedsiębior- 
stwa, gminy, gospodarstwa kolek- 
tywne itp. Równocześnie z wyda- 
niem powyższej odezwy, robotnicy 
wspomnianej fabryki przeprowadzi 
li zupełną militaryzację przedsię- 
biorstwa. Założono w fabryce ko- 
ła wojskowe, młodzi komuniści od 
bywają ćwiczenia wojskowe, zakła 
da się bibljoteki wojskowe itd. 
Także i inne fabryki wytyczyły so 
bie zadanie, zasilenia i wzmocnie- 
nia szeregów Czerwonej Armii. 
Rząd sowiecki Stara się, aby 
„dzień czerwonej armji” hyf mani- 
festacją tlumu i aby tłum ten zdo 
łano pozyskać dla idei militaryza- 
cji przemysłu. 
C. Eps, 


według STEFANA ZEROMSKIEGO 


WIATR OD MORZA 


sunków austrjaeckich i wykłu- 
cza zgóry ofenzywę faszyzmu 
na nieumocnione i dopiero ro 
znów zmontowane szańce re- 
publiki przynajmniej na naj- 
bliższą przyszłość, zwłaszcza, 
że Schober operuje w rządzie 
poparciem trzech ministrów 7€ 
swego błoku. 


Usunąwszy szczęśliwie wszy! 
stkie kamienie, jakie mu rzu- 
cala pod nogi Heimwehra, po- 
trafi ten wytrawny nolityk ze 
szkoły ks. Seipla, który już 
prześcignął swego ministra, n- 
porać się również z nieńohitza 
mi Starhemhberga, ofiarując mu 
naprzykład jedno lub dwa por- 
tfele w nawym rządzie. Przy- 
niesie to nawet więcej korzyści 


Sehoherowi, aniżeli ratunku 
Heimwehrze, albowiem rząd 
£nders zyska tym sposobem 


przy swoich 85 mandatach jesz 
cze 8 mandatów ft. zw. bloku 
patrjotycznego, pod którym 
to szyldem kryje się faszysta 
Starhemberg, -Nie ulega zaś 
wątpliwości, że wódz austrjac- 
kich faszystów połączy się ra- 
czej z mieszczańskiemi, t. (. w 
danym wypadku z rządowemi 
stronnictwami, aniżell „miałby 
się rzucić w objęcia znienawi- 
dzonych socjalistów, rozporzą- 
dzających w parlamencie 72 
głosami opozycji. 

Musiał to zrozumieć Starhem 
berg, mimo swoich niepoczy- 
talnych jeszcze wczoraj wy» 
bryków i dlatego dziś trąbi na 
vdwrót, wyrzekając się zaró- 
wno przyjaźni z Hittlerem, 
jak i do niedawna gorąco pro- 
pagowanego Anschlussu., Wódz 
anstrjackiego faszyzmu widocz 
nie doszedł do konkluzji, że a: 
by zasiadać w gabinecie Ende- 
ra, pracującego pod auspicjami 
pożyczki, trzeha, jeśli się nie 
wyrzec, to przynajmniej scho- 
wać głęboko w kieszeń, aż do 
nadejścia lepszej okazji wszel- 
kiej mrzonki o  zjeńnoczeniu 
Austrji z Rzeszą, na co nigdy 
Europa się nie zgodzi w oba- 
wie przed powtórzeniem rokv 
1914, 

P. Ag. 


Br. 51 


Krwawy Sylwester w „Dazie 


2111 — „GŁOS PORANNY" — 1931 


Umiewinnienie mir. $obolewskieśo, Oskarżo- 
nego o usiłowanie zabójstwa furka 


Z Warszawy donoszą: 


PROKURATOR: Czy pan był w 


W Sylwestrową noc w Warszaw | mundurze? 


skiej „Dazie” rozegrała się krwa- 
wa awantura, 

Student W. S. H, wykładowca 
języka 
wschodnim, Halik - Abdul - Usm 


OSKARŻONY: Byłem po cywil- 
nemu. 
PRZEWODNICZĄCY: Czy Usm 


tureckiego w instytucie | wiedział, że pan był oficerem? 


OSKARŻONY: Tak, wiedział. 


Bej, sprowokował swem zachowa- Gdyż jeszcze przed znieważeniem 


niem się mir. Henryka Sobolew- | por. Krudowski 


zwrócił się do 


skiego (inwalidę o sztucznej nodze) mnie głośno, wymieniając mój sto- 
szefa kancelarji DOK I, który wy- | pień. 


jął rewolwer i parokrotnie strzelił, 
raniąc ciężko turka. 

Wczoraj w wojskowym sądzie 0- 
kręgowym w Warszawie pod prze- 
wodnictwem ppłk. Rumińskiego to- 
czyła się rozprawa przeciwko mjr. 
Sobolewskiemu, pozostającemu pod 
zarzutem _ usiłowania zabójstwa 
Usm - Beja w stanie silnego 
nieceria, wywołanego zniewagą 
czynną, i postrzelenia przez n 
ostrożność p. Mieszkowskiego. 

Po załatwieniu formalności i od- 
czytaniu aktu oskarżenia przez 
pprok. mjr. Rzewuskiego, mjr. So- 
holewski zapytany, czy przyznaje 
się do winy, oświadczył: 


ję. |Szej szkoły handlowej, 


PROKURATOR: Czy oskarżony 
zdawał sobie sprawę, że oprócz 


p. Usm'iego może  postrzelić in- 
nych? 
MJR. SOBOLEWSKI: Nie zda- 


wałem sobie sprawy. 
Następnie zbadano w charakte- 
rze świadka poszkodowanego p. 


pod- Usmi'ego. 


Świadek, 29-letni student wyż- 
urodzony 
w Afganistanie, w noe Sylwestro- 
wą spotkał w towarzystwie mjr. 
Sobolewskiego swoją znajomą. U- 
kłonił się i gestem zdaleka zaprosił 
do tańca, na co ta pani się zgodzi- 
ła. Nie podobało się to mjr. Sobo- 
lewskiemu, który zaczął w stosun- 


— Przyznaję się do strzałów, nie ku do świadka zachowywać się pro 
przyznaję się do winy. W TEStAU- | wokacyjnie. Świadek widział, że| TEGO WYDAL WYROK UNIE- 


racji znalazłem się w towarzyst 
państwa Przeciszewskich, Wierz- 
bickich, Germatowej, por, Krudow- 
skiego i inż. Wawrzyniaka. Sie- 
działem tyłem do sali. 

W pewnym momencie inż. Wa- 
wrzyniak, który tańczył, 
mi uwagę, że 
sąsiednim stoliku zachowuje się 
niewłaściwie w stosunku do pań, 
znajdujących się w naszem tow4- 
rzystwie. p 

Zwrócilem się do pani Przeci- 
szewskiej z uwagą, że znajomy jej 
niewłaściwie się zachowuje. 

Wówczas nastąpiła 
miejsc. 

Znalazłem się twarzą wprost 


dokładnie obserwować zachowanie 
się sąsiadów. Usm był 
jeszcze bardziej podniecał się alko- 
holem. 

Aby uniknąć skandalu, skłoni- 
łem towarzystwo do opuszczenia 
restauracji. 

Wyszliśmy do szatni, a wślad 
za nami poódażyli nasi sąsiedzi. 

Postanowiliśmy przeczekać chwi- 
le wyjścia turków z sali, ale oni 
również powrócili na salę, Wtedy 


zwrócił 
jeden z gości przy 99 


dojcy planów Dawesa 
sąsiedniego stolika, Teraz mogłem złożone po powrocie 


znajdujące się w towarzystwie mjr.! WINNIAJĄCY. 


Piatiletka“ zrujnuje kraje, 


Sobolewskiego osoby powstrzyma- 
ły go od wywołania awanttry. 
Przy wychodzeniu już z szatni, 
świadek chciał złożyć życzenia pa- 
niom, które były w towarzystwie 
oskarżonego, jednak ten mu sie 
pozwolił, podszedł do niego bardzo 
blisko i zapytał: „Czego sobie ży- 
czy?”. Oskarżony spoglądał wyzy: 
wająco i trzymał rękę w kieszeni. 
Świadek miał wrażenie, że oskarża 
ny chce go uderzyć j dlatego ode- 
pchnął go, ale nie uderzył, Jakiś 
siwy pan chwycił wówczas świad- 
ka za ręce, a mjr. Sobolewski S:rze 
lil wtedy do świadka 2 razy. 

Po tych dwuch strzałach pus:czo 
no świadka i wówczas podszedł on 
do mjr. Sobolewskiego, pragnąc 
wytrącić mu broń z ręki. 

— Mężczyźni z towarzystwa 0- 
skarżonego — zeznaje poszkodo- 
wany — uderzyli mnie, upadłem i 
później dano do mnie, już leżące- 
go, jeszcze 3 strzały. 

Po przesłuchaniu szeregu świad- 
ków oraz mów oskarżyciela publicz 
nego i obrony, SĄD UZNAŁ, ŻE 
SOBOLEWSKI DZIAŁAŁ W 0- 
BRONIE KONIECZNEJ I WOBEC 


a: 


« Dowiórna rozprawa 


w procesie arcybiskupa marjawickiego 


Z Warszawy donoszą: 

Sąd apelacyjny przystąpił 
wczoraj do rozważenia sprawy 
arcybiskupa marjawiekiego, 
Jana Marji Michała Kowalskie- 
go, oskarżonego o czyny nie- 
moralne i skazanego przez 
pierwszą instancję na 4 lata 
więzienia, ze zmniejszeniem tej 
kary na mocy  amnestji do 2 
lat i 8 miesięcy. 

Sprawa ta jest powtórnie roz 
ważana przez sąd apelacyjny, 
bowiem sąd najwyższy pierw- 
szy wyrok sądu apelacyjnego, 
identyczny z wyrokiem sądu 0O- 
kręgowego, uchylił ze wzglę- 
dów formalnych. 


Obecnie sąd apelacyjny Wy- 


stąpił w innym składzie, niż 
po raz pierwszy. 

Przewodniczy sędzia, p, Żar- 
ski, a do kompletu sądzącego 
należą jeszcze sędziowie p. p.: 
Alchimowicz i Kulikowski. — 
Ten osłatni jest jednocześnie 
referentem sprawy. 

Urząd oskarżenia publiczne- 
go reprezentuje wiceprokura- 
tor, p. Tomasz Godecki. 

_ Obronę wnoszą adwokaci pp. 


Smiarowski i Szumański. 
Rozprawa odbywa się przy 

drzwiach zamkniętych. 
Oskarżony Kowalski, który 


odpowiada z wolności, po zło: 
żeniu kaucji 1000 zł, na roz 
prawie nie jest obecny. 


Nocny gość w poselstwie 


Członek kooperatywy G 


.P.U. próbował wtargnąć 


do gabinetu p. Patka w Moskwie 


RYGA, 20 lutego. — Wycho- 
dzące w Rydze pismo „Nowyj 
Gołos* podaje sensacyjną wia- 
domość łotewskiej agencji tele- 
graficznej z Moskwy. 

Według doniesienia tej agen- 
cji jakiś nieznany osobnik usl- 
łował w nocy wtargnąć do ga- 
binetu służbowego posła Rze- 


które żyją z handlu zaśramiczneśćo 


Oświadczenie 
Parmenfiera 


PARYŻ, 20 lutego. (Pat.) 


zmiana |„„l.e Matin“ zamieszczd oświad- 


czenie Parmentier, współtwór- 
i Younga, 

z Rosji, 
Parmentier zaznacza, jż plan 5- 


pijany i| letni jest wykonany w 80 proc. 


i Sądzi, że RoSja, dzięki temu 
planowi, będzie mogła w naj- 
bliższym czasie doprowadzić do 
ruiny kraje, żyjące z handlu za 
granicznego, 


„Izwiestja” są dobrej 
myśli 


MOSKWA, 20 lutego (Patf.)— 


my udaliśmy Się do szatni, a za Radjostacja moskiewska komu 


nami Usm i towarzysze. 


nikuje: „Izwiestja*, komentu- 


W waąskiem przejściu Usm zwró- | jąc przemówienia antysowiec- 


cił się do p. Przeciszewskiej, mó-|kie Churchilla, wygłoszone 


wiąc z naciskiem: 
— Dowidzenia pani. 


Było to powiedziane W 
prowokującym. 


tonie 


w 
izbie gmin, piszą: „Przemówie- 
nia Churchilla potwierdzają, 
że blokada Z. S. S. R. staje się 
oficjalnym programem konser- 
watystów. Przez 13 lat Chur- 


Gdy ubrał się już w palto, pod- | chil] przepowiadał stale upadek 


szedł do mnie i spytał: 


— Czy pan słyszał, że powie- | wał zbrojną interwencję. 


działem pani „dowidzenia”. 


— O co panu chodzi? — od-|nja zawiodły. Obecnie 


rzekłem. 


nstróju sowieckiego i orgamizo- 
Wszystkie jednak jego oblicze- 
Wevwa 
do blokady Z. S. S. R., prze- 


W odpowiedzi Usm uderzył mnie | powiadając fiasco sowieckiego 


pieścią w twarz. 
Wówczas pośpiesznie 


planu 5-ciorocznego. Niebawem 


wydoby- | jednak, piszą „TIzwiestja”, prze 


tem rewolwer i bez celowania strze | kona się on, iż przepowiednie 


Hem. 
Usm pochylił się, 
rzucił się na mnie. 


jego byly błędne. Plan pięcio- 


a następnie ||etni nietylko będzie przeprowa 
Odepchnąłem | dzony 


lecz przyniesie jeszcze 


go, uderzając kolbą rewolweru po nadwyżkę”, 


głowie. 

Napastującego obecni 
za ręce, ale mimo to wyrywał się 
i usiłował ponownie atakować. 

Po wyrzuceniu  pogróżek pod 
moim adresem upadł. 

PRZEWODNICZĄCY: 
dał strzałów? 


Ile pan|swe lotnictwo cywilne. 


chwycii | Sieć lotnicza wzrasta 


szybko! 


MOSKWA, 20.2. (PAT). Sowiety 
rozbudowują w szybkiem tempie 
Według 


oświadczenia kierownika  awjacji 


OSKARŻONY: Miałem w maga- | cywiltiej, Baranowa, rozwój lotnic- 


zynie tylko 4 naboje.  Wszystkie|twa postępuje daleko szybciej, niż 
wystrzeliłem. Gdybym miał więcej |to przewidywał plan 5-letni, Sieć 
nabojów w magazynie, wystrzelił- | powietrzna w końcu r. b. ma być 
bym wszystkie, bowiem zachowanie | doprowadzona do 52,000 kim. 
Usm'iego skloniłoby mnie do tego |przyczem poza Kkrótkiemi połącze- 
z pewnością, niami w granicach Rosji europej- 


R W O EZ, 


skiej uruchomione będą wielkie 
linje lotnicze na wschód; jedna 
przez Irkuck i Chabarowsk do Wła- 
dywostoku i dalej na Kamezatkę 
druga zaś z Baku przez Aschabad 
do Czardżuja. Przewóz towarów 
samolotami wzrośnie z 350 ton do 
3637 ton. 

Baranow zaznaczył, że władze 


sowieckie przywiązują wielką wa- 
gẹ do budowy sterowców typu 
Zeppelina. W roku bieżąc 1 wybu- 
dowane będą 3 sterowce » średniej 
kubaturze, Istnieje projekt przygo- 
towania komunikacji z Dalekim 
Wschodem przy 

właśnie sterowców. 


w wielkim procesie lubelskim 


Z Lublina donoszą: 

Wczoraj w trzecim dniu proce- 
su 14 komunistów lubelski sąd o- 
kręgowy skazał: Pejsacha Rybaka 
i Szejwela Śliwkę na 8 lat ciężkie- 
go więzienia. Waclaw Twanuszko, 
Adam Jezior, Jan Bogowola, Fiszel 
Goldblat, Stan, Nankiewicz — na 7 


lat ciężkiego więzienia. Majer Ru- 
binstein, Jojne Erlichman, Wład. 
Rozwadowski — na 6 lat ciężkiego 
więzienia. Griinbaum i Stan. Man- 
kiewicz — na 4 lata ciężkiego wię- 
zienia, Jan Dybała został uniewin- 
niony, Obrońca zapowiedział ape- 
lację. 


Rząd hiszpański 


zapowiada realizację 


postulatów demokra- 


tycznych 


MADRYT, 20.2. (PAT) Po posie- 
dzeniu nowego gabinetu wydano ko 
munikat, zapowiadający wybory do 
władz mieskich i przedstawicielstw 
prowincjonalnych. Wybory odbę- 
dą się na podstawie głosowania po- 
wszechnego. Po uformowaniu Się 
munieypalności rząd przystąpi do 
wyborów generalnych do kortezow 
o charakterze konstytuanty. Wybo- 
ry mają się odbyć w warunkach 
zapewniających zupełną swobodę 
głosowania. Rząd będzie energicz- 
nie zwalczał wszelkie próby zakłó- 
cenia spokoju. Rząd z całą energją 


będzie kontynuował politykę uspo- 
kojenia, by następnie przejść do 
stabilizacji prawa. 

Podczas obrad parlamentu zosta- 
nie zbadane dzieło rządów dykta- 
tury, by w razie potrzeby stwier- 
dzić kwestje _ odpowiedzialnoświ. 
Rząd wypowie się w sprawie zagad 
mienia Katalonji i rewizji konsty- 
tucji. 

W komunikacie jest również mo- 
wa o projekcie, omawiającym 0- 
gólne warunki, pozwalające na 
stworzenie autonomicznych prowin- 


cji. 


agituje za bojkotowaniem żydów 


JEROZOLIMA 20,2. (PAT) 


— liczenia na własne siły i na łącz- 


pomocy takich | 


Egzekutywa arabska ogłasza ode-| ność ze Światem muzułmańskim. 
zwę, protestującą przeciw ostatnie | Żydzi —- głosi odezwa — bojkotu- 
mu pismu Mac Donalda w Sprawie | ją arabów, obowiązkiem więc ara- 
polityki rządu angielskiego w Pa-| bów jest odpłacić im tą Samą mo- 
lestynie. Odezwa wzywa naród e [neie 

rabski do zjednoczenia się oraz do 


;czypospolitej w Moskwie p. 
„Patka w gmachu poselstwa poł 
| skiego, 

Urzędnikom poselstwa pol- 
skiego udało się osobnika owe- 
go zatrzymać, Podał on, iż na- 
zywa się Pietrow, jest nrzędni- 
kiem pocztowym i prz yf do 
poselstwa w celu  dasęczenia 
' czterech depesz nadeszłych z 


l 


ii Leningradu. 


W toku dalszego dochodze- 
nia Pierow zmienił zeznania, 
twierdząc, że jest włóxwuą i 
przybył do Moskwy z (Odesy 

Poselstwo polskie o całym 
incydencie zakomunikowało ko 
misar'atowi ludowemu spraw 
zagranicznych. Dø poselstwa 
przybyła milicja sowiecka i a- 
| resztowała Pietrowa. 

W obecności przedstawiciela 
(komisarjatu spraw zagranicz- 
nych i delegata poselstwa pol- 
skiego dokonano przy Pietro- 
wie w lokalu milicji rewizji o- 
sobistej, Znaleziono. przy nin 
dowody, na nazwisko Pietrowa, 
stwierdzające, iż jest on <zlon- 
kiem kooperatywy G. P. U. 


1 


List mir. Kubali 
nie był anonimem 


Z Warszawy donoszą: 
t Major Kubala, skazany przez 
sąd pierwSzej instantji na wy- 
dalenie z korpusu olicerskiego 
i rok więzienia, powierzył obec 
nie obronę Swoich interesów 
mecenasowi Zygmuntowi Hof- 
mokl - OStrowskiemu, ojcu, 
Mecenas Hofmokł - OStrow- 
ski ziożył do sądu najwyższego 
kaSację, w której uzasadnia, że 
list majora Kubalj nie był ano- 
nimem, lecz rzeczowym me- 
morjałem, podpisanym prze 
grupę oficerów lotnictwa, 
Dyskusja komisyjna 
nad exposć min. Zale- 
skiego 

Warszawski korespondent „Gło- 
su Porannego” (Fr.) telefonuje: 
Sejmcwa komisja spraw zagra- 
nicznych rozpoczęj1 wczoraj dy- 
skusję nad ostatniem expose p. mi- 
nistra Zaleskiego. Bardzo obszer- 
ne przemówienie wygłosił _ poseł 
Stroński (Kl. Nar.), Mówiąc o Ge- 
newie p. Strońiski oświndczył m. 
in.: 

` „Genewa to nie była przechadz- 
ka nad Lemanem, lecz mam wras- 
żenie, iakgdyby p. minister ną ©- 
czach całej ligi narodów wspinał 
się na Mont Blane z workiem na 
plecach, w którym są: p. Grażyń- 
ski, p. min, Składkowski, obecny 
rząd polski i Brześć. Ty się nie mo- 
gło udać, Było to zadanie, prze- 
kraczające wszelkie możliwości”, 
Dyskusji nie ukończono. 
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Zamiast feljetonu 
Bez końca 


Przebrzmiało tango, suknia balo 
wa i irak wypoczywają w szałie, 
smętnie się uśmiechają puste fla- 
szczyny, Koniec karnawału. Jedni 
się martwią, drudzy cieszą, a inni 
znowu snują filozoficzne rozmyśla- 
nia na temat „końca” (jako, że nie 
tylko karnawał, ale i wszystko na 
świecie ma swój koniec). 


Czemże jest „koniec”? —  czy|chrzezone 


małym, ciemnym punkcikiem, za 
którym _ rozpostarła panowanie 
próżnia Torricellego? — Nie podob 
nego. Koniec, to figlarny duch, 
który wszędzie zjawia się, czy 
trzeba, czy nie. 

Najczęściej płata figle, przycho- 
dząc zupełnie nie w porę (często na 
samym początku) np. w miłości. 
Zaczyna się wspaniale; jest wszyst 
ko, nastrój, gwiazdy, mitzyka, 
upojenie, pierwszy pocałunek — 
zdawałoby się, że zaczyna się ja- 
kieś wspaniałe misterjum, które 
trwać będzie wieki — o wtem, przy 
chodzi — on., koniec, Mówi: „ko- 
iec”, no i rzeczywiście jest koniec, 

A jednak myślę, że koniec ma 
swój urok i wdzięk — a nawet — 
kto wie — może właśnie najpięk- 
niejszą rzeczą na Świecie jest właś 
nie koniec. 

Bo wyóbraźmy sobie, coby było 
gdyby nie było końca? Najuko- 
chańsze nawet usteczka, gdyby mó 
wiły bez końca stałyby się z 
czasem  nienawistnemi. Najlepsze 
ciastka, podawane bez końca — 
obrzydną z kretesem. Najpiękniej- 
sze „przeboje”, śpiewane bez koń- 
ca — mogłyby doprowadzić do Sza 
leństwa. Raty za najwspanialsze 
futro, dla najcudowniejszej kobie- 
ty, spłacane bez końca— mogą cię 
wpędzić w chorobe. 

A naprzykład karnawał! Czy mo 
że być coś okropniejszego, jak kar 
nawał bez końca? Codzień „nabijaj 
się” człeku we Irak, codzień myśl 
o świeżej koszuli i rękawiczkach, 
codzień prowadź babę na bal i pil- 
nuj, żeby się dobrze bawiła. Co- 
dzień jazz-band, lub bodaj gramo- 
fon, codzień ból głowy. 

Nie, stanowczo najpiękniejszą 
tzeczą na Świecie jest właśnie ko- 
niec. Koniec świata, karnawału, 
koniec roku, zabawy, koniec dnia 
i nocy, koniec miłości i koniec 
choroby. 

Już w samem słowie „koniec”, 
jest dużo piękna i dlatego często 
bywa używany jako motyw poezji, 
tak wierszowej, jak i muzycznej i 
malarskiej, W wierszach na ten te 
mat jest melancholja samobójstwa 
i groza morderstwa. W kompozy- 
cjach muzycznych jest miękkość 
cygańskich romansów, ostre dźwię 
ki włoskich sztyletów, są „łorte” 
1 „piana”, są raniące głęboko „stac 
cata” 1 ciche, zamierające „legato” 
pasażów. 

Na płótnie jest „czerwień krwi i 
słonecznych zachodów”, „złoto” o- 
padłych liści, „sepja”* melancholji 
i fioletowa biel Śmierci. Czyli, że 
w „końcu? jest niezaprzeczone 1 
istotne piękno. 

A największym urokiem końca 
jest to, że koniec, właściwie wca- 
le nie jest końcem, tylko począt- 
kiem, bo przecież koniec nocy jest 
początkiem dnia i naodwrót — ko- 
niec dnia jest początkiem nocy. 
Koniec starego roku jest począt- 
kiem nowego. Koniec jednej miłoś 
si jest „przygrywką” do nowej, a 
koniec karnawału, wstępem do Ser 


wr. 51 


Siedem lat chudych... 


Ameryka pod znakiem kryzysu i braku gotówki 


Nowy Jork, w lutym. 
Po siedmiu latach tHustych* 
nadchodzi w Ameryce „siedem 
lat chudych“. Gdzież są owe 
świetne czasy, powszechnie ©- 
mianem „prosperi- 

ty“, gdy sekretarz stanu «í 
spraw finansowych zwracał po: 
datnikom nadwyżki budżetowe, 
gdy hojną dłonią sypano złoto 
na budowę pancerników i krą- 
żowników, gdy inaczej nie wy- 
obrażano sobie wuja Sama, jak 
siedzącego na worze złota! 
Dziś skarb Stanów Zjednoczo- 
nych kurczy się, kryzys w rol- 
nietwie i przemyśle wpłynął po 


ważnie na skurczenie się do-|- 
wydatki zaś|j, - 


chodów państwa, 
— zwłaszcza nieprzewidziane 
jak np. pomoc dla hezrobot- 


nych — wzrastają nieoczekiwa 
nie. 
Władze amerykańskie po- 


szczycić się mogą tem, że mają 
w chwili obecnej w swem gro- 
nie najwybitniejszych finansi- 
stów i organizatorów gospodar 
ki krajowej. Lecz nawet prezy- 
dent Hoover i główny strażnik 
skarbca państwowego, Mellon, 
stoją bezradni wobec potęgują- 
cej się nawałnicy przesilenia. 
Wszelkie środki zawodzą, a 
najbardziej zbawcze pomysły 
rozbijają się o... brak gotówki. 
Od początku wojny  europej- 
skiej brak mieniędzy był dla 
Ameryki zagadnieniem czysto 
teoretycznem, nie było bowiem 
takiego wynalazcy, czy przeł- 
siębiorcy, któryby nie znalazł 
natychmiast finansistów. 


Jakże odmiennie wyglądają 
sprawy obecnie! Dla „mar- 
nych” kilkudziesięciu miljonów 
dolarów, o które demokraci do- 
pominali się eeleim wsparcia po 
łudniowych farmerów, poszko- 
dowanych zeszłoroczną posu- 
cha i wylewami, omal nie wy- 
buchło poważne przesilenie po- 
lityczne. Jak wiadomo, dotych- 
czasowa izba reprezentantów 


składa się w większości swej z 
republikanów wiernych Hoove- 
rowi. Nowa zaś izba. która roz- 
pocznie kadencję swą dopiero 
4 marca, posiadać będzie pało- 
wę posłów - demokratów. 
Żądanie demokratów z połu- 
dniowych stanów przyznania 
farmerom rządowego zasiłku w 
wysokości kilkudziesięciu mi- 
ljonów dolarów wywołało 


= e 


Szczęście w 


Samolot wojskowy spadł na przedmieściu Londynu na dach domu, 


nieszczęściu 


przyczem pilot wyszedł z katastrofy bez szwanku. 


komunista w klubie bankierów 


Namawia yankesów do pożyczania pieniędzy Moskwie 


NOWY YORK (Ceps.) 
W nowojorskim klubie bankie 
rów, odbył się bankiet, urządzo 
ny staraniem  amerykańsko - 
rosyjskiej izby handlowej, na 
którym charakterystyczny re- 
ferat wygłosił znany sowiecki 
ekonomista Meżlauk, zastępca 
przewodniczącego Najwyższej 
rady gospodarczej Z. S. S. R. 


— chód narodowy z naszym, 


przekonacie się, że byłoby bar- 
dzo trudno wprowadzić was w 
trans niebezpieczeństwa, gdyż 
wasz dochód państwowy jest 
pięć razy większy od naszego. 
| W dalszym ciągu swego refe- 
‘raiu wskazuje Meżlauk, że głó- 
wnem zadaniem rządu sowiec- 
kiego jest zwiększenie siły 


W bankiecie wzięło udział 345 kupna wśród swego obywatel- 


przedstawicieli amerykańskie- 
go świata przemysłowego i fi- 
nansowego. Wystąpienie Me- 
żlauka miało przedewszystkiem 
za zadanie wytworzyć psycho- 
logiczne warunki dla uzyska- 
nia w Ameryce kredytu dla So- 
wietów. Ze względu na to, że 
ostatniemi czasy wzrosło w A- 
meryce poważne niebezpieczeń 
stwo dla Z, S. 5. R., spowodo- 
wane znanym „dumningiem 
sowieckim“, Meżlauk dotknął 
najpierw tej kwestji i oświad- 
czył, że sowiecki wywóz nie 
oznacza dla amerykańskiego 
handlu i przemysłu żadnego 
niebezpieczeństwa. 


Porówmajcie tylko swój do- 


siąc noworodków powita ją kwile- 
niem. Ale taki koniec, to wcale nie 


ji koncertowej i przemycanych ci-j jest koniec — tylko zwykły ordy- 


zhaczem dancingów. Przestaliśmy 
wódkę przegryzać pączkami, będzie 
my się pocieszać po nich — Pokut- 
nym śledziem. Grunt, że alkohol, 
tak jak i koniec — są wieczne, 
czyli bez końca. 

Jedynie koniec pieniędzy i życia 
fest beznadziejny dla zainteresowa 
nego osobnika — bo co go może 
obchodzić, że koniec jego pienię- 
dzy, to początek dla kogo innego, 
a w czasie, kiedy będzie opuszczał 
na zawsze ziemską skorupę — ty- 


narny — „Szłuss”, 

Skończyły się więc kłopoty kar 
nawałowe. Teraz zaczną Się rozmy 
ślania pokutne nad zagadką, cze- 
mu to choć wszystko tanieje, coraz 
trudniej kupować, a potem nadeidą 
kłopoty wielkanocno - wiosenne. 

I stale będziemy wzdychać... bez 
końca, do każdego z tych okresów. 
A „koniec” uśmiecha się rozkosz- 
nie, bo wie, że póki istnieje ludz- 
kość, będzie zawsze pożądany. 

L Ł 


stwa. Dlatego też wewnętrzny 


000 mir. pod pociągiem 
Koła ucięły ofierze nogę 

Z Brześcia nad Bugiem do- 
noszą: 

Wczoraj na stacji Kosów na 
linji Brześć — Baranowicze po 
zatrzymaniu się pociagu osohbo- 
wego służba kolejowa ujrzała z 
przerażeniem, że na parowozie 
pod tendrem przyczepiony jest 
jakiś pokrwawiony i nieprzy- 
|tomny mężczyzna. Pospieszona 
mu na pomoc i wówczas ujrza- 
no, że mężczyzna ma odciętą 
prawą nogę, a całe ciało i gło- 
wę w ranach. 

Jak się okazało, mężezyzna 
wpadł pod parowóz w odległo- 
ści około 300 m. od stacji Ko 
sów i na tej przestrzeni był wle 
czony przez pociąg, przyczem 
koła lokomotywy urwały mu 
nogę. 

Ranionym okazał się Ignacy 
Szulga, lat 30, mieszkaniec wsi 
Suchawa (pow. włodawski). 
W stanie beznadziejnym sd- 
wieziono go do miejscowego 
szpitala, 

Okoliczności strasznego wy- 
padku nie udało się ustalić, 
gdyż Szulga jest nieprzytomny, 
zaś maszynista pociągu nie wi- 
dział chwili wypadku. 


a rynek Z, S. S, R. ustławieznie 


wzrasta i zwiększa się popyt. 


Sowiecki delegat gospodar- 
czy poruszył również kwestję 
kryzysu gospodarczego. Naj- 
lepszym Środkiem rozwiązana 
wspomnianego, jest międzyna- 
rodowe porozumienie w zakre- 
sie podziału pracy. Aby zado- 
wolić bankierów amerykań- 
skich, zaznaczył referent, że 
Związek sowiecki będzie jesz- 
cze przez długie lata dowoził 
towary z Ameryki. Wkońcu 
zwrócił się do kapitalistów z 
prośbą o udzielenie kredytu, za 
pewniając, że pożyczone ` pie- 
niądze będą - jaknajskrupułat- 
niej spłacane. 


— Udzielające nam- kredytu, | lionów 


ryzykujecie panowie 


sprzeciw większości republikań 
skiej, reprezentującej sfery 
przemysłowe i handlowe. oraz 
opozycję ministra skarbu Gdy 
prezydeni Hoover, idąc za na- 
kazem swego stronnietwa, rå- 
wnież sprzeciwił się większej 
dotacji na rzecz rolników, de- 
mokraci się uwzięli. Postawili 
rządowi swego rodzaju ultima- 
tum; albo farmerzy pomoe g- 
trzymają, albo też demokraci 
nie dopuszczą do kontyntiowa- 
nia normalnej pracy ustawo- 
dawczej i w ten sposób zmuszą 
prezydenta do zwołania nad- 
zwyczajnej sesji nowej izby re- 
prezentantów. A tu już demo=- 
kraci zdobyliby znacznie wię- 
cej głosów. Nieoczekiwanie 
przyszłą jm z sukursem część 
republikanów z energicznym se 
natorem Borah na czele. „Se- 
cesja” rolniczych republika- 
nów obfitowała w sensacyjne 
momenty. W senacie senator 
Borah przemawiał w tej spra- 
wie zaledwie 15 minut, gdy je- 
dnak skończył, wszyscy demo- 
kraci powstali z miejse i żywe 
oklaskiwali mowę  „„secesjom- 
sty“, która obfitowała w lirycz 
ne zwroty: „ustawa musi być 
uchwalona, aby głodnego na- 
karmiono, marznącego odzia- 
no, chorego uleczono — oto p 
bowiązki rządu”. 

Wreszcie rząd musiał  ustą* 

pié. Osiągnięto kompromis, któ 
rego mocą nowy bill wyznacza 
20 miljonów dolarów na okaza 
nie pomoc rolnikom, dotknię- 
tym posuchą, lecz nie w posta- 
ci „jałmużny* (jak dotację tę 
nazywali republikanie), a w po 
staci pożyczki zwrotnej w razie 
dobrych zbiorów. Kto w tej wal 
ce zwyciężył? Obie strony otrę 
bują swoje zwyciestwo. Repu- 
blikanie zadowoleni są, iż uni« 
knęli nadzwyczajnej sesji kon- 
zresu. Demokraci chełpią się, 
iż jednak „wyrwali* 20 miljo- 
nów, a suma ta wraz z poprzed 
nio już przez izby ustawodaw- 
cze przyznanemi 45 miljonami 
dolarów stanowi jednak pomoc 
dość pokaźną. 
" Cóż, kiedy liczbę poszkodo* 
wanych przez posuchę oblicza- 
ja na 1.500.000, a poza farmęe- 
rami stoi wszak ogromna ar- 
mja bezrobotnych  przemysło- 
wych, licząca 6 do 7 miljonów 
głów! 


A rząd, zaledwie wybrnąwe 
szy z jednej opresji, stoi znów 
wobec zagadnienia niemniej 
trudnego, Tym razem walka 
toczyć się bedzie wokół 500 1ni- 
dolarów, przeznaczo- 


: o wiele nych dla byłych uczestników 
mniej, aniżeli pożyczając pie- | wojny. 


Będzie to nowy roz- 


niądze innym państwom, które |dział w dziejach pogłębia jącej 


coraz bardziej upadają finan- |się przepaści 


sowo — zakończył swe 
mówienie przedstawiciel 
wietów, 


prze- 
So- 


między Białym 
Domem a kongresem. 


L. H, 


500.000 dolarów na deportacje 


cudzoziemców ze Stanów Zjednoczonych 
Ameryki Północnej 


Wydana ostatnio nowa usta- 
wa o bezrobotnych w Stanach 
Zjednoczonych A. P, orzeka, iż 
cudzoziemcy, którzy tracą pra- 
cę i stają się ciężarem dla pań- 
stwa, mają być przymusowo 
deportowani ze Stanów Zjedna 
czonych do kraju pochodzenia. 

Rozporządzenie to jest do- 
tkliwym ciosem dła znacznej 
liczby emigrantów z Polski 
przeważnie żydów, którzy w o: 
statnich czasach z powodu kry 
zysu gospdarczego utracili pra 


ce, a nie stali się jeszcze oby. 
watelami Stanów  Zjednoczo: 
nych. 

W związku z powyzszem 4 
wobec wzbierającej fali bezro- 
bocia, prezydent Hoover podpi 
sał dekret w sprawie wyasygnu 
wania 500.000 dolarów slla biu- 
ra do spraw imigracji w celu 
przeprowadzenja szybkiej de- 
portacji bezrobotnych «cudzo- 
ziemców ze Stanów Zjednoczo- 
nych A. P. 


cyk przed pałacem, 
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SZALONY ZAKŁAD 


POWIESĆ SENSACYJNA MARCINA TURSKIEGO 


Ciąg dalszy. 
Gdy Malski powoli podprown 


ła nań tak poważnie : blagal: 
nie, że nawet mu na myśl nie 
wpadło nadużyć tej sytuacji. 


Ułożył się znowu na kozetce, 


Nazajutrz było mroźno i po- 
godnie. Malski uważał, że jest 
już najwyższy czas, by jego 
gość zaczerpnął świeżego pē 
wietrza. Zaproponował wobec 
tego wycieczkę w okolice, 


Chętnie się zgodziła, zachwy- 
cona jego rezerwą i beztroskie: 
mi godzinami, jakie spędziła w 
jego domu. I pojechali do Wila 


_ nowa. 


Gdy przechodzili przez pla- 
a Ksenia 
spostrzegła, że są obserwowa- 
ni, przytuliła się czulej do nie: 
go, iważając, że lepiej tak wy- 
glądali. Niechaj ludzie uważają. 
ich za małżeństwo. 

— (zy słyszał pan, co po- 
wiedział ten` tam  siwowłosy 
dżentelmen do swojej żony: Że 
jesteśmy najpiękniejszą parą, 
jaką widział w Warszawie. 7)- 
dawajmy więc małżeństwo. 

— Tak, ale... 

" — Żadnego ale! — p;zerwa- 


'ła próbę oponowania. —- Wiem 


dobrze, co pan jeszcze chce $ 
pragnie powiedzieć. Jako  po- 
rządnv małżonek zechce pan je 
dnak o tem chwilowo zamii 
czeć. 

Usłyszawszy słowo „chwilo 
wo“, przycisnął tak energicznie 
jej ramię, że Ksenia odsunęła 
się, mówiąc: 

— Proszę tylko bez siśców! 
Nie jest mi w nich do twarzy, 
aczkolwiek wogóle najchętniej 
ubieram się w niebie:kie kolo- 
ry. 

Było to sympatyczne podzię- 
kowanie za nowy kostjum gra: 
natowy, w którym wyglądała 
urocze. 

Spacerowali niemal, gadziuę 
wśród cichych, samotnych, o- 
becnie niestety gołych szpale 
rów drzew. Malski wywodził, 


DŹWIĘKOWY 
KINOTEATR gg 


Lon Chaney 


Początek o g. 4.30. -W-_ soboty, niedz.-i święta o 12.30 


Następny program: Najwspanialsze arcydżieło dźwiękowe, 
całkowicie wykonane w kolorach! Triumf współcs, techn. i sztuki 


| Król Ź 


Dziś i dni następnych ! 


Kosztem 2.000.000 dolarów 


filmowe wg. słynnej powieści Gastona Leroux 


najwspanialsza kreacja niezapomnianego mistrza mask 


cebra 


že ta przygoda, która ich w tak 
groteskowy sposób połączyła, 
musi jednak mieć jakąś głębszą 
podstawę, bowiem on nie jest 
przecież jeszcze tak stary, zby 
mógł z piękną, godną pożąda 
nia kobietą mieszkać tygodnia- 
mi w jednym pokoju, nie ma- 
jąc żadnych pragnień, 

— Prawdziwy dzisiejszy męż 
czyzna! Ujrzeć kobietę i natych 
miast się zakochać i... no, zresz 
łą nie chcę dalej mówić, ho- 
wiem moglibyśmy wejść na 
zbyt śliską drogę! Kobieta prze 
rjeż pragnie być zdobytą, wy- 
walczoną į pokonaną! 

Jakaż kobieta _ potrafi 
dłuższy czas przywiązać do sie 
bie mężczyznę, jeśli przy pierw 
szym ataku składa broń? Prze- 
cież po tej obskurnej wojnie 
to właśnie czyni mężczyzn tak 
zblazowanymi, że odnoszą zbyt 
łatwe i szybkie zwycięstwa! 
Ale to, eo można mieć codzien- 
nie to mie jest pożądane. Jedy- 
nie owoc, który wisi bardzo 
wysoko na drzewie, dojrzewa i 
draźmi nasze pożądanie, Ten o- 
wóoc właśnie opromienia słońce 
i ponieważ jest niemal nie do 
osiągnięcia, więc stanowi cel 
tęsknot i marzeń. Co natomiast 
zwisą na niższych gałęziach 1 
GO zetwać "móżna, wyciągając 
tylko bez wysiłku rękę, to mo- 
że wystarcza przelotnie, ale ni- 
gdv jako stała własność. 

Chce być z panem zupełnie 
szczera: To, co panu dotych- 
czas opowiedziałam, jest co do 
joty prawdą i bolesnem przeży 
ciem. Już z tego mógł pan wy- 
wnioskować, że nie jestem la- 
dacznicą, która, schwytana na 
gorącym uczynku, natychmiast 
ofiaruje swoje. ciało, jako okup 
za zrezygnowanie z ukarania i 
prześladowania jej. 

Proszę sobie wyobrazić, że 
natychmiast po wykryciu mo- 
jej obęcności w pańskim poke- 
ju zaofiarowałabym, jak to się 
mówi, swoje wdzięki! Być mo- 
że skorzystałby pan z oferty i 


na 


udźwiękowiono naj- 
wybitniejsze arcydz. 


W dalszych rolach główn. 


MARY PHILBIN 
NORMAN KERRY 


KGÓW mm 
AJISPACAREJN >) 


po kilku godzinach wyrzuciłby 
mnie pan ze wstrętem na uli- 
cę. 

Na szczęście, dzięki wycho- 
waniu i wierze nie posiadam 
żadnych prostytucyjnych skłan 
ności, aczkolwiek już wielo- 
krotnie mogłam sobie tą drogą 
poprawić sytuację i uniknąć 
warunków życia, w jak:ch 
mnie pan poznał. 

Panu, jako lekko traktujące- 
mu życie młodemu człowieko- 
wi, dziwnem się zapewne wy- 
daje, że istnieją kobiety, odrzu 
cające wszelkie przyjemności, 
ofiarowane przez zamożnego 
kochanka, ponieważ nie potra- 
fią otępić swojej duszy. Do 
tych wyjątków muszę siebie 
bez przesądy zaliczyć. Nie mo- 
gę nałożyć swemu sereu wędzi- 
deł, muszę odczuwać do męż- 
cćzyzny duchowy i fizyczny po- 
viag, jeśli mam mu się oddać. 
Dla czystej korzyści nie zejdę 
z drogi, którą dotychczas za- 
wsze konsekwentnie kroczy- 
łam. 

Mojego biednego męża, zabi- 
tego przez rewolucjonistów, ko 
chałam naprawdę, ponieważ 
dusza moja była doń przywią- 
zana. Był dobry i szlachetny; 
jego pieszczoty były dla mnie 


W głębokiej zadumie szedł 
pod ramię z tą odważną kobie- 
tą przez aleje parku wilanow- 
skiego ku wyjściu. A gdy po- 
woli wracali przez placyk zam- 
kowy Malski przystanął, spoj 
rzał jej w oczy i powiedział 
bardzo poważnie: 


— czynię pani propezycję, 
która pozwoli pani mieć a 
mnie lepsze mniemanie! Za- 
wrzyjmy pakt! Pozostańmy do- 
brymi towarzyszami, dopóki to 
pani będzie odpowiadało: 
niech mi pani pozwoli opieko- 
wać się nią! Jestem samotnym 
kawalerem i pragnę sobie wy- 


chować przyjaciela! Rozumie 
mnie pani? Przyjaciół miewa 


się bardzo rzadko; zazwyczaj 
ludzie, których się nazywa 
przyjaciółmi, są jedynie dobry 
mi znajomymi. Prawdziwych 
przyjaciół trzeba sobie wycho- 
wać, a przytem jednego, najwy 
żej dwuch. Jednego mam już 
w osnbie poczciwego Ankwi- 
cza. Czy chciałaby pani być 
drugim? Jeśli tak, to niech mi 
pani *aufa bez zastrzeżeń. Pro- 
*zę brać odemnie, jak ja biorę 
od pani, otwarcie i szczerze, 
bez wstydu i lęku. A ponieważ 


sjest pani damą, więc do pani 


należy ustalanie granie nasze- 


tem, czem rosa dla kwiatów. |80 stosunku! 


Długo nosiłam po nim żałobę; 
po dzień dzisiejszy czas nie za- 


leczył jeszcze w całości tej ra-| pozycję natychmiast, 


Malski pilnie obserwował, 
czy Ksenia przyjmie jego pro- 
czy też 


ny. Ale jestem młodą kobietą, |po zastanowieniu, I radował się 


«łowianką. Czasami życie prze-|w duszy, 
mawia do mnie językiem, któ- | przez chwilę, 


gdy ona milczała 
poczem dopiero 


ry niepokoi moją duszę, odpo- |podała mu rękę i odpowiedzia- 
wiadając odwiecznym prawom |ła poważnym głosem: 


natury. Co mam uczynić? Pe- 
wnego dnia będę musiała ulec, 


ponieważ prawa natury silniej przyjacielem, 


sze są odemnie! 


— Dobrze. Zostanę pańskim 
ale po wsze cza- 
sy musi obowiązywać zasadni- 
czy warunek: jednakowe obo- 


Oto ma pan wyznanie mojej wiązki, a potem dopiero jedna- 
duszy. Jeśli pan jest mądry, to | kowe prawa, dla mnie i dla pa- 


je pan  uszanuje, 
towarzysza, który panu służyć 
będzie niezawodnie! Jeśli pan 
jednak zerwie owoc przedwcze 
śnie, to przeżyjeiny piękne go» 
dziny, może nawet dni, Ale 
czar szybko pryśnie! 

Było to jasne i wyraźnie po- 
wiedziane! Nie kryła się w tem 
bezpośrednia odmowa, ale w 
każdym razie weksel za okaza- 
niem bez daty płatności! Mal- 
ski długo się zastanawiał, po- 
wątpiewając w duchu, czy toś 
podobnego może jeszcze ist- 
nieć, czy możliwem jest, by pię 
kna, godna pożądania kobieta, 
znajdująca się w nędzy wolała 
raczej głodować i popełniać 
przestępstwa, niż zdobyć svszel 
kie wygody życiowe w utartv 
sposób? 

Ale dobry duch oponował w 
nim przeciwko takiemu scep- 
tycyzmowi: właściwie kobieta 
ta zasługuje na wielki szacu- 
nek, pomimo przestępstwa, ja- 
kie chciała popełnić, bowiem w 
gruncie rzeczy jest ona porzad- 
nym człowiekiem! 


zdobywając | na! 


Aż do dworca żadne z nich 
nie przemówiło już ani słowa. 
Szli przytuleni do siebie, jak 
brat i siostra, wkroczywszy na 
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Dziś i codziennie! 


Film, który każe sercu bić prędzej 
i upaja egzotycznym czarem, to 


WESOŁY 


z Ramonem Novarre 


Sześć piosenek uwielbianego Ramona, to sześć melodji, 
które nucić będzie cała Łódź: „Do mego serca“, „Sant- 
iago“, „Kobieta, Wino i Spiew*, „Smiejmy się, Przy- 


jaciele', „Ciemna noc“, 


Gdy Ramon śpiewa-— małymi stają się najsłyn= 
niejsi śpiewacy świata — głos jego ma zdumiewającą 
tajemnicę chwytania za serce i podbijania tłumów. 


Początek o 4 p. p. W soboty i niedziele o 12 w poł. 


Ceny miejsc na I-szy seans od 1 


Passe-parfoufg prócz urzęd. I bi 


drogę, której końcn nie znali 1 
poznać nie chcieli. 

Dwaj dobrzy przyjaciele! 

Malski przejął obowiązki 
względem swego nowego towa- 
rzysza, a pierwszym z nich hv 
ło uwolnienie go od nędzy. Dla 
tego też postawił jako dalszy 
warunek, że wszystko, co jeden 
drugiemu ofiaruje, przyjmowa 
ne będzie bez ceregieli i podzię 
kowań, a jeśli początkowo je- 
dna ze stron ofiarowywać ba- 
dzie więcej, to kiedyś w przy- 
szłości napewno się to wyró: 
wna. 

Gdy jej jednak  aprorara- 
wał, aby zajęła pierwsze piętro 
w jego małej willi, gdzie od 
śmierci żony nikt nie mieszkał 
wahała się przez pewien <zas 
+ «vraziła objekcje: 

— Czy jedrak 
p 


to nie jest 


zbyt pośpieszne? czeejeż do- 
aiero mnie pan poznał. 


wystawia 


a już 
pan nową przyjażń 
na ciężką próbę. Od razu do: 
słaję się na stronę „Winien* 
Błedne rozumowanie! 
Mój wniosek dowodzi jedvnie, 
że posiada pani już u mnie po- 
ważną należność, na poczet któ 
rej wpłacam obecnie jedna ra- 
tę. Jednak między dobrymi 
przyjaciółmi -niema -zwycze ju 
ciąglego bilansowania rachun- 
ku; dług jednego jest 
pokryty przez wierreść drugie- 
go! 


— 


ząwsze 


— Z takiemi zasadami dosta 
nie się pan jeszcze pod kurate 
lẹ, panie rożrzutniku. 

— Dobrze, ale wtedy zamia: 
nuję panią swoim kuratorem i 
to będzie słuszne, bowiem mi- 
mo całej przyjaźni, pani na- 
leżność u mnie jest zawszę har 
dzo poważna! 


(D. €. n). 
Dr. 1. Nadel 
akuszer]a 


i chorob. kobiece 
Godz. przyjęć od 3—5 po poł. 
Pomorska T, tel. 127-84. 


MADRYT 


„O pozwól być kochaną“. 


zł. W sob. i niedz. po 75 gr.i1 zł. 
1. ulg. nieważne aż do adwałania 


tomi tt 


Projekt upaństwo- 
wienia 
związków zawodowych 
W nadchodzącą niedzielę od 
będzie się w związkach zawo- 
dowych „Praca“ zebranie rady 
okręgowej, na kłórem  rozpa- 
trywana będzie sprawa usta 
sunkowania się „Pracy* do 
projektu upaństwowienia 
wszystkich związków zawodo: 
wych w Łodzi. Projekt ten ma 
być wysunięty niebawem przez 

pewne sfery rządowe. 

Jak. wiadomo związki klaso- 
we ustosunkowały się do pro- 
jektu tego negatywnie. (d) 


W dniu wczorajszym prezes S4- 
du okręgowego, p. Żółkwa przyjął 
przysięgę od dwu nowomianowa- 
nych dekretem ministerstwą spra- 
wiedliwości asesorów sądu okręgo- 
wego pp. Albina Żabickiego ji” Ste- 
fana Kępińskiego, 


Ławnik Smolik 


w radzie szkoły włókien- 
niczej 


Magistrat  delegował jako 
swego przedstawiciela do rady 
opiekuńczej państwowej szko- 
ły włókienniczej w Łodzi prze- 
wodniezącego wydziału oświa- 
ty i kultury ławnika Przecława 
Smolika. 


Ameryka zamknięta 


Tylko 650 emigrantów 
z Polski na cały rok 


Generalny konsulat Stanów Zjed 
noczonych w Warszawie otrzymał 
wczoraj telegraficzną wiadomość, 
że zgodnie z ostatnią uchwałą PO- 
wziętą przez kongres į senat kwo- 
ta imigrantów z Polski do Stanów 
Zjednoczonych wynosić będzie w 
tym roku 650 osób. 


Zbiórka żyfa 
na najbiedniejszych 
dała w całem wojewódz- 
twie poważne wyniki 


Zbiórka żyta zainicjowana 
przez komitet! obywatelski ni: 
sienia powocy dla najbiednie:- 
szych dsla nasej ujące wynik; 
starostwo lLolskie — 6618 klg. 
żyta, 60 kig pszenicy, 85 kię 
mąki, & kig grochu oraz 817 zl. 
50 gr golówką; powiat kols% 
dał żyta — 28.013 klg., pszeni- 
cy — 894 klg., innych zbóż 360 
klg., pozatem w powiecie kali- 
skim otrzymano na rzecz ko 
mitełu 2 kury i 287 złotych go- 
tówką. 

Otrzymane żyto oddano już 
do przemiału, tak, by jaknaj- 
szybciej efekty zbiórki w for- 
mie mąki mogły być przekaza- 
ne do Łodzi. 
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Zjazd delegatów miast polskich 


W dniu dzisiejszym wyjechało do Krakowa 25 przed- 
stawicieli samorządu łódzkiego 


W dniu dzisiejszym rozpoczyna- 
ją się w Krakowie obrady zjazdu 
przedstawicieli miast polskich. Po- 
trwają ore _najprawdopodobniej 
dwa dni, a mianowicie przez ju- 
trzejszą niedzielę i poniedziałek. 
dnia 22 i 23 bm. 

Na zjazd wyjechali do Krakowa 
delegaci samorządu łódzkiego w 
liczbie 25 osób, W skład delegacji 


łódzkiej weszło poza pp. Prezyden- 
tem miasta Ziemięckim į wicepre- 
zydentem Rapalskim, piastującymi 
mandaty we Władząch , związku 
miast polskich, 21 przedstawicieli 
Łodzi, wybranych przez radę miej- 
ską, a mianowicie: prezes rady inż. 
Holegreber, ławnik wydziały pra- 
cy i opieki społecznej Purtal, oraz 
radni Andrzejak, Solarski, Potkań- 


ski, Klim, Ewald Poznański, Mil- 
man, Holenderski, Mincberg, Prasz 
kier, dr, Fischer, Russ, Wojakow- 
ski, jnż. Wojewódzki, inż. Popielaw 
Ski, Szott, Szwankowski, Pawlak, 
oraz dyrektor biura rady miejskiej 
Rundo i dyrektor zarządu miejskie 
go Kalinowski. 

Zjazd krakowski przedstawicieli 
miast poSiada w tym roku niezwy- 


imieniny marszaika Piłsudskiego 


obchodzone będą w Lodzi bardzo uroczyście 


Przed paru dniami na tere- 
nie Łodzi zawiązał się ohywa- 
telski komitet obchodu imienin 
pierwszego marszałka Polski. 
Józefa Piłsudskiego. 

W skład komitetu weszli 
przedstawiciele wszystkich 
warstw społecznych miasta, o 
raz organizacji legjonistów, ofi- 
cerów i podoficerów rezerwy, 
związku strzeleckiego i t. d 


Prezydjum komitetu stano- 
wia: kuralor Gadomski, proku- 
rator Markowski, prezes Kn- 
charski, dyrektor poseł Wol- 
czyński, inspektor samorząde- 
wy Kozłowski, dr. Fichima, mec. 
Biłyk, ks. dr. Roszkowski dvr 
Ostrawski, inż. Tołłoczko i płk 
dr. Więckowski. 

Obywatelski knmitet rozsze- 
rzyć mą swoją akcję na teren 
województwa łódzkiega i prze- 
prowadzić ufundowanie pomni 
ków względnie płaskorzeźb z 


podobiznami i życiorysem wiel | zantów, zarówno w Polsce, jak wek EF EEE PKOUCZEERCIOWYCH: 


kiege wadza narodn 
miejscowościach, gdzie tablic 
tych hrak. 

W tym celu komitet, z inieja 
tywy centralnego komitetu ob 
chodu imienin marsz, Piłsud- 


w tych |i zagranicą, wysyłano powyż- 


sze karty, które nabyć można 
we wszystkich księgarniach 1 
na poczcie, w cenie 15 groszy. 

Wreszcie komitet organizuje 
na terenie Łodzi szereg akade- 


skiego wydaje większą iiość po |mji i uroczystości. 


cztówek z podobizną i życiory- 
sem marsz, Piłsudskiego, 
naleski na okna i witraże i ape 
luje do ogółu społeczeństwa, a- 
by pocztówki tę w okresie od 
1 do 10 marca r. hb. wysyłano 
masowo de p. marszałka Pil- 
sudskiego na Maderę, pod adre 
sem następujący: 

„Monsieur Marechal de Po- 
logne Józef Piłsudski, Funchal 
Madera“. 

Pozatem komitet zwraca się 
z apelem da społeczeństwa, aby 
w okresie od dnia 1 do 19 mar- 


ca we wszelkiej korespnnden- | obeenie cały szereg 
z cji, jak „Strzelec, Orle“, nis- 
podobizną mavsz, Piłsudskiego, | które szkoły powszechne j t. &. 


cji posługiwano się kartami 


a więc aby i do innvch soleni- 


Mięso i wędliny podrożeją! 


Producenci żądają podniesienia cen o 10—25 procent 


Pod przewodnictwem p. wi- 
ceprezydenta Rapalskiego ad 
było się posiedzenie komisji 
dla ustalania cen sekcji 
przetworów mięsnych, zwoła 
ne w związku z podaniem pro- 
ducentów o ustalenie nowych 
cen na mięso wieprzowe 1 wie 
przowe przetwory masarskie, 

Po zagajeniu posiedzenia 
przez p. wiceprezydenta Ra- 
palskiego — w związku z po- 
wołaniem komisji w nowvm 
składzie, przedstawiciele produ 
centów wystąpili z wnioskiem 
o podwyższenie obowiązują: 
cych cen na mięso i przetwory 
wieprzowe o 10 — 25 proc, 
motywując to żądanie zwyżka 
cen żywca o 25 proc,, przy 
TRZON 
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komisja regulacyjna 


powołana została do życ 


Na czwartkowem posiedzeniu 
magistratu powołano do życia na 
zasadzie rozporządzenia p. prezy- 
denta Rzplitej o prawie budowla- 
nem i zabudowaniu osiedli, komi- 
sję do spraw regulacji i zabudowy 
miasta, Zadaniem komisji będzie 
rozpatrzenie projektów planów o0- 
gólnych i zabudowania m. Łodzi, 
planów parcelacyjnych, wniosków 
dotyczących tych planów, ewentu- 
alnie zarzutów wniesionym prze- 
ciwko nim przez zainteresowane 
strony. 

W skład komisji regulacyjnej 
wejdą pp. wiceprezydent Rapalski, 
Jako przewodniczący, ławnik wy- 
działu budownictwa, jako jego za- 


ia przez magistrat łódzki 


stępca, ławnik wydziału zdrowot- 
ności publicznej dr. Margolis, prof. 
Tołwiński, prof. Jawornicki, na- 
czelnik wydziału budownictwa, kie 
rownik oddziału regulacji, kierow- 
nik oddziału komunikacji, kierow- 
nik wydziału kanalizacji, naczelnik 
wydziału plantacji, oraz przedsta- 
wiciele dyrekcji robót publicznych 
przy urzędzie wojewódzkim, dyrek- 
cji kolejowej, szefostwa budow- 
nictwa wojskowego, koła architek- 
tów, izby _przemysło-handlowej i 
związków właścicieli nieruchomo- 
ści. 

Komisji przysługiwać będzie pra 
wo powoływania rzeczozttawców 
z głosem doradczym. 


dalszej tendencji zwyżkowej i 
niedostatecznej podaży. 

Przedstawiciele producentów 
wskazywali, iż przecietna cen 
wieprza po uboju wzrosła w 
okresie od ustalenia ostatniegy 
cennika ze zł. 1.45 do zł. 1.88 
za 1 klg. U 

Przedstawiciele magistratu 
podkreślili natomiast, iż pod- 
wyżka cen żywca ma charakier 
przejściowy i wywołana jest 
w pierwszym rzędzie powstrzy- 
maniem się od sprzedaży prc- 
ducentów, co pozostaje w 
związku z zawartą ostatnio n- 
mową z gremium importerów 
wiedeńskich na export z Pal- 
ski przeszło pół miljona sztuk 
nierogacizny. 

Pogląd ten potwierdził przed 
stawieiel Centralnego towarzy- 
stwa kółek rolniczych i organi- 
zacji. który stwierdził, iż towa- 
rzystwa rolnicze nawołują he- 
dowców do powstrzymania się 
od sprzedaży ze względu vn% 
zwyżkową tendencję cen. 

W wyniku dyskusii wniosek 
przedstawicieli mascistratu © 
przywrócenie poprzedniego cer 
nika, t. j. 

o podwyższenie cen na niektó- 
re artykuły o 5 — 10 proe, I 
pozostawienie cen na inne ar- 
tyknły bez zmiany został ań: 
rzucony 8 głosami przeciwka 
trzem. 
Ta Samą większością przyjeto 
wniosek producentów © pod: 
wyższenie cen o 10 — 25 prace. 

Ostateczną decyzję co do wy- 

sokości podwyżki cen  podei- 


(d) mie magistrat, 


oraz dniu 


| 


przypadających w 
19 marca imienin marsz. 
Piłsudskiego wszystkie szkoałw, 
a więc powszechne, średnie, se 
minarja nauczycielskie į t. d 
zwolnione będą ed obowiązko 
wej nauki, a zorganizowane w 
szkołach zostaną obchody i aka 
demje ku czci solenizania. 

Wszystkie urzędy państwo- 
we będą w dniu imienin marsz 
Piłsudskiego nieczynne, wzglęć 
nie czynne częściowo 


Z racji 


Jak się dowiadujemy — Już | 
organiza- 


zakupiły większe ilości ny 


Zaznaczyć należy, iż wober 
faktów samowolnego podwyż. 
szenia cen na mięso i przetwo- 
ry wieprzowe przez szereg 
przedsiębiorstw rzeźnickich 
magistrat podejmuje perjodycz 
ną kontrolę- tych przedsię- 
biorstw. celem ujawnienia fa- 
któw pobierania cen wyższych 
od obowiązujących. 

Winni żądania lub pobiera- 
nia cen wyższych od ustalo- 
nych, będą karani w drodze ad 
ministracyjnej aresztem do 6 tv 
godni lub grzywną do 3.000 zła 
tych, o ile dany czyn nie ulega 
surowszemu ukaranin —- w 
myśl innych ustaw karnych. 


Kle wielką doniosłość dla dalszego 
życia samorządów. Będą bowiem 
na nim poruszone najaktualniejsze 
bolączki gmin miejskich, które od- 
dawna domagają sie racjonalnych 
badań w Kierunku usunięcia niedo- 
magań, odbijających się w pierw- 
szym rzędzie na polityce finansowej 
samorządów. Jeśli wziąć pod uwa- 
gę, że w sferach rządowych zdecy- 
dowane zostało wniesienie do sej- 
mu i uchwalenie w bieżącym roku 
ustawy samorządowej, o której 
zrzeszenie miast ma swoje odrębne 
zdanie, którę przedłoży we wła- 
snym Projekcie ustawy — zjazd, 
rozpoczynający się w dnin dzisiej- 
szym istotnie ma do spełnienia do- 
niosłe zadania. 

Na porządku obrad dzisiejszego 
zjazdu znajduje sie jeszcze również 
ważna i doniosła sprawa uchwale- 
nia nowego Statutu związku miast. 
Statut opracowany został przez spa 
cjalną komisję i obecnie po przyje- 
ciu go przez zarząd będzie on Toz- 
trząsany przez delegatów miast c3- 
łej Polski. 

W ogólnym zarysie statut przed 
stawia się, jak nastepuje. Przede- 
wszystkiem zmienia on strukture 
władz związku i rozszerza znacznie 
zakres działania zwiazku, który u- 
trzymywać bętlzie odtąd ścisły kon 
takt ze wszystkiepyj dzielniczmi 
kraju. Zjazdy, według nowego sta- 
tutu, odbywać sie będą nie co rok; 
„sle w odstępach trzyletnich, Utwo- 
|rzora zostanie rada naczelna. zwiaz 
lku, która składać się będzie z 80 
|osób: 40 wybranych przez ogólny 
zjazd, oraz 40  desygnowanych 
przez poszczególne województwa w 
stosunku do liczby ludności. W 
ten:sposób związek miast nawiąże 
kontakt ze wszystkimi, nawet naj- 


mniejszymi samorządami w pañ- 
stwie. 
Poza temi sprawami zjazd zaje 


mie się akcją, jaką najprawdopo- 
dobniej samorządy niebawem podej 
ma u rządu w Kierunku ciężarów, 
jakie władze centralne nałożyły 
bstatnio na Samorządy przez roz- 
szerzenie zakresu powinności i obo 
wiązków gmin miejskich, bez wska 
zania źródeł dochodu na pokrycie 
wynikających z tych obowiązków 
kosztów. Chodzi tu w pierwszym 
rzędzie o wprowadzane już w ży- 
cie na zasadzie rozporządzeń wyko 
nawczych dekrety p. prezydenta 
Rzplitej o ewidencji i kontroli ru- 
chu ludności, o zaopatrzeniu nan 
nczycieli szkół powszechnych, ofl- 
cerów policji i funkejonarjuszy por 
licji nieskoszarowamych w mieszka 
nia itp. 

Delegacja łódzka powróci ze zj4 
zdu we wtorek. (ge) 


(o się dzieje w Tomaszowie? 


SĘDZIA ŚLEDCZY BADA SPRA- 
WĘ NADUŻYĆ KARTKOWYCH. 


W środę przybył do Tomaszowa 
sędzia śledczy celem przeprowadze 
nia dochodzeń w sprawie nadużyć 
z kartkami żywnościowemi, wyda- 
wanemi przez magistrat dla bezro- 
botnych. Zawezwani zostali: ławnik 
Cierpikowski, kierownik związku 
klasowego, Kiermasz, p. Cygański 
i inni. 


GWAŁT, CZY WYMUSZENIE? 


Panna Chawa K. lat 18 i p. R. 
lat 25 zapoznali się przed rokiem 
i od tej pory widywano ich często 
razem, a wkońcu zaczęto nawet 
mówić o bliskim terminie ślubu. 
6 b. m. p. Chawa powiła dziecko, 
a w dniu wczorajszym wniosła do 


policji skargę na p. R., który po- 
dobno przed dziewięciu miesiącamł 
zgwałcił ją. Rodzice p. Chawy rze- 
komo nie o łączącym młodą parę 
stesunku nie wiedzieli. Niezależnie 
od zameldowania w policji sprawa 
zastała skierowana na drogę SĄdo- 
wą. 


MOST — PUŁAPKA NA WoL 
BÓRCE. 


Obok mostu betonowego na 
Wolbórce znajduje się drewniany 
most szerokości 8 metrów, zniszeza 
ny zębem czasu, który w ostatnich 
dniach poważnie się osunął, zagra 
żając bezpieczeństwu przejeżdża- 
jacych, Należy zwrócić uwagę 
władz kompentnych przed grożącą 
katastrofą, 


Nr. 51 


Serdeczne współczucie koleżance naszej Sali Rogoziń- 
skiej z powodu śmierci 


JEJ MATKI 
Współpracownice Apteki Perelman i S-ka 


wyrażają 


Masowe oczyszczanie posesji 


Władze administracyjne poleciły uprzątnąć śnieg 
z podwórzy i dachów 


Wobec niesłychanego zanied |protokułów sporządzono rów- 
bania terenów podwórzowych nież . dozorcom domowym w 
-na wielu posesjach łódzkich w | śródmieściu. 


W wyniku tej akcji w ciągu 
dnia wczorajszego podjęto ua 


ostatnich  dokonywuje 
kontroli pose- 


dniach 
się gruntownej 


sji, przyczem w związku z za- obszarze całego miasta grimto- 
rządzeniem łódzkiego  staro-| wnego uprzątania podwórzy. 

stwa grodzkiego kontroli doko-| Zwiążki właściciel: nieru- 
nywuja zarówno komisje sani- |chomości zwróciły się do| 


swych członków, aby najściślej 
podporządkowali się zarządze- 
niom władz administracyjnych 


tarne, jak i organa bezpieczeń- 
stwa publicznego. 
W ciągu ostatnich kilku dni 


sporządzono w związku z temji polecili uprzątnąć śnieg z 
kilkaset protokułów, przede-|podwórzy i dachów, celem u- 
wszystkiem na krańcach mia- |niknięcia represji w postaci 


sta, jakkolwiek znaczną ilość grzywien i mandatów karnych. | 


Za spędzemie płodu 


więzienie dla sprawczyni i pacjentki 
W dniu wczorajszym sad 
okręgowy pod  przewodnic- 
twem sędziego Skabiczewskie- 
go rozpoznawał sprawę 18-let- 
niej Janiny Kałada i 27-letniej 
Franciszki Kwiatkowskiej, ©- 
skarżonych o spędzenie płodu. 
W październiku roku ubię 
głego komisarjat policji w Zgie 
rzu został powiadomiony, iż 
niejaka Janina Kałuda, będąc 
w czwartym miesiącu ciąży do 
puściła się zabicia płodu. 
Przeprowadzone dochodze- 
nie ustaliło, że Kałuda mając 
narzeczonego Bronisława Każ- 
mierczaka zaszła od niego w 
ciążę. Rodzice Kałudowej doma 
gali stę od Kaźmierczaka aby 


udzielała im porad jak spędzać 
płóh J 

sád? po zbadaniu świadków 
skazał Janinę Kałudę na 3 mie- 
siące więzienia, Franciszkę 
Kwiatkowską na 6 miesięcy 
więzienia. (p) 


Teafr miejski 


Dziś 8.30 „Człowiek z teką“ 


Jutro 4.00 „Pavie doktorze, 
czy ma pan co jeść?” 


8,30 „Człowiek z teką“ 


ożenił się z ich córką, lecz sio 
stra jego Kwiatkowska była 


przeciwna temu i chcąc uwo! d 


Dziś premjera sztuki A. Fajko 
w 9 obrazach p. t. „Człowiek z te- 
ką”, osnutej na tle stosunków pa- 
nujących wśród inteligencji zawo- 
dowej w sowietach. 

W roli tytułowej Kazimierz Ki- 
jowski. W innych rolach: Bronow- 
ska, Jakuhińska, Faleńska, Łapiń- 
ska, Woskowska, Butkiewiez, Haj- 
duga, Krotke, Madaliński, Staszew= 
ski, Śliwiński, Wsrchałowski i re- 
żyser sztuki Józef Leśniewski, De- 
koracje B. Kudewicza. 

Jutro i” w poniedziałek 
„Człowiek z teką”. 

Jutro o 4 po poł. po raz ostat- 
vi „Panie doktorze, czy ma pan ©9 
jeść?”. 


Bal Hasmonel 
w salach „Oazy“ 
Dnia 28 lutego br. odbędzie Się 


łu, dokonała na Kałudównie 
niedozwolonej operacji. 
Ponadto zostało ustalone, że 
niejednokrotnie 
u siebie młode 
będące w ciąży 1 


Kwiatkowska 
przyjmowała 
dziewczyny, 


Odczyiy 


„BIOLOGJA GRZYBÓW PASO- 
RZYTNICZYCH”*, 

Zamiast zapowiedzianego _ od} 
tzytu dr. K. Strawińskiego odbę- 
dzie się w niedzielę, dnia 22 lute- 
go o godz. 12-ej w lokalu towarzy- 
stwa przyrodniczego im. St. Sta- 
szyca w parku Sienkiewicza od- 
czyt p. K. Żelazowskiej p. t. „Z 
biologji grzybów pasorzytniczych”, 


wiecz. 


21,11 — „GŁOS PORANNY“ — 1931 


W niedzielę, dnia 22 lutego 1931 roku o godz. 1-ej . w rocznice śmierci 
Członka Zarządu naszego Towarzystwa tř , 


Samuela Herszlika 


odbędzie się nabożeństwo żałobne w Synagodze Towarzystwa „Bykur Cholim* przy 
Placu Wolności Nr. 10, na które krewnych, przyjaciół i znajomych zapraszają 


Zarząd Łódzkiego Tow. Pielęgnowania Chorych 
£ 


„„Bykur Cholim* i Komitet 


„Uzdrowiska*. 


niesnaski pomiędzy małżonkami 


doprowadziły do krwawej iraśedji 


W dniu wczorajszym na ławie 
oskarżonych sądu okręgowego w 
Łodzi zasiadł 3-letni Leon Ośmia- 
łowski pod zarzutem usiłowania za- 
bójstwa żony. 

Sprawa przedstawia się nastętu- 
jąco: Pomiędzy małżonkami Leo- 
nem i Józefą Qśmia'owskimi od 
dłuższego czasu istniały nieporozu- 
mienia. Ośmiałowski oddsrvał się 
pijaństwu oraz niejednokrotnie od- 
siadywał kary w więzieniu za róż- 
ne przestęstwa, czego Żona jego 
nie chciała tolerować, nakłaniająe 
męża do rozpoczęcia uczciwego Ży- 
cia, 

Pewnego dnia Ośmiełowski znów 
dostał sie do więzienia: wówczas 
żona jego opuściła mieszkanie i za- 
mieszkała ze swym przyłecielem 

O postanowieniu żony Ośmiałow 


Ordonka wychodzi 
zamąż 


i opuszcza na zawsze 
scenę 


W sferach teatralnych stolicy du 
żą sensacje wywołała wiadomość, 
iż słynna pieśniarka i gwiazda te- 
atru rewjowego „Qui Pro Quo” 
Hanka Ordonówna wychodzi w naj 
bliższym czasie zamąź za hrabiego 
Michała Tyszkiewicza 

Natomiast znana tancerka Loda 
Halama. która niedawno porzuciła 
teatr, wychodząc zamąż zą znane- 
go arystokratę, wraca obecnie na 
scenę. 


Kto miłuje zwierzęta po- 

winien być członkiem 

Towarzystwa Opieki 
nad Zwierzętami. 


ski dowiedział się w więzieniu od 
swych kolegów „po fachu”, 

W dniu 22 września ub. r. Ośmia 
łowski opuścił więzienie i udał się 
na poszukiwanie swej niewiernej 
żony. Jadąc tramwajem Ośmiałow 
ski zauważył na ulicy Zgierskiej 
swą żonę; natychmiast wyskoczył 
z tramwaju i z nożem.w ręku zbli- 
żył się do niej. 

Ujrzawszy swego męża, kobieta 
rzuciła się do ucieczki į ukryła się 
w sklepie Tragarzowa (Zgierska 
114). Śmiałowski wbiegł za nią do 
sklepu i zadał jej kilka ciosów no- 
żem w plecy i klatkę piersiową. 

Ciężko ranna kobieta usiłowała 
jeszcze ratować się ucieczką, lecz 


straciwszy przytomność padin na | 


ziemię. Qśmiałowski zaś zbiegł, 
Za zbiegłym mordercą 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


TEATR POPULARNY w SALI| 
GEYERA. 

Dziś wiecz. i jutro o gndz. 4.15 

18.15 wiecz. „Upiór z Diisseldortu” 


TEATR KAMERALNY 


Dziś i jutro o 5 po poł. „Dobra 
wróżka”. 


W sobotę i niedzielę wieczorem 
„Roxy”. 


TRADYCYJNY BAL KOMIWOJA- 
ŻERÓW. 


W sobotę, dnia T marca T. b. 
o godzinie 10.80 wiecz. w salach 
przy ul. Sienkiewicza 3-5, odbędzie 
się doroczny tradycyjny bal komi- 
wojażerów Ł 0. H. P., celem zasi- 
lenia kasy dla wdów i sierot 


Komitet balowy dokłada wszel- 
kich starań, by bal tegoroczny: 
jak za innych lat, wypadł pod każ- 
dym względem jak najpomyślniej. 


52-iefmi zwyrodmiaiec 


skazany za czyny lubieżne z małoletnią 


W dniu wczorajszym sąd okręgo 
wy w Łodzi rozpoznawał sprawę 
52.letniego Józefa Sandowskiego. 


bieżnych. 
Ze względu na drastyczne mo- 
menty rozprawy, rozpoznawana oną 


Nocne dyżury aptek 


Dziś w nocy dyżurują następują 
ee apteki: 

Suke. K. Leinwehera (Plac Wol- 
ności 2), Sukc, J. Hartmana (Mły- 
narska 1), W, Danieleckiego (Piotr 
kowska 127), A. Perelmana (Ce- 
gielniana 64), J. Cymera (Wółlezań 
ska 37), Suke. F. Wójcickiego (Na 
piórkowskiego 27), 


Dr. med. 


nić brata swego od jakichkal- 
wiek obowiązków z tego tytu- 


w salach Oazy”, Narutowicza 18, 
wieczornica taneczna urządzona 
staraniem Żyd. Klubu Sportowego 
„Hasmonea”. 

Tradycja, jaką mają imprezy 
urządzane przez „Hasmoneę” oraz 
szereg emocjonujących atrakcji i 
niespodzianek, dają rękojmię po- 
wodzenia i miłego przepędzenia cza 
su w atmosferze beztroskiej weso- 
łości. 

Z W ŘE ȚŢ 
Sala „Mannteufel' Zachodnia 43 


Jak wynika z aktu oskarżenia była przy drzwiach zamkniętych. 
Sandowski  zwabiwszy do swego | Sąd po naradzie skazał Józefa 
mieszkania 12-letnią Marjannę Lan- | Sandowskiego na 5 miesięcy wię 
ge dopuścił się z nią czynów  Iit-| zienia. (p) 


Ulica Śródmiejska 


— część dotychszasowej ulicy Cegielnianej 
i Nowocegielniana 


Wszystkie przecznice od uli- | skiej oraz ul. Nowo - Cegielnia 
cy Piotrkowskiej, jako od głów | ną na ul. Śródmiejską, przy 


Żydowski Teatr „NOWY ARARAT" 


Kameralny 
Dziś, 3 przedst, o g. 4, 7.45 i 9.45 
Ostatnie 4 dni programu 


„Kółko się kreci“ 
Ceny popularne: 
od 80 gr. do 


$. Niewiaźski 
powrócił 


Śpecjalista chorób skórnych 
wenerycznych i moczopłeiowych 
leczenie światłem, badanie krwi 
i wydzielin 
Andrzeja 5.telef. 159-40 
Przyjmuje od 8—11 i 5—9 w. 
w niedziele i święta od 9—1 
Oddzielna poczekalnia dla pań, 


TEATR POPULARNY 
Dziś wieczorem, i jutro o 4 po 
poł i 8.15 wiecz. operetka Lehara 
p. t. „Hrabia Luxemburg” 


Z 


nej ulicy, posiadają odmienne równoczesnej zmianie numera- 


nazwy,  przyczem numeracja 
tych ulic rozpoczyna się od uli- 
cy Piotrkowskiej. 

Wyjątek pod tym względem 
stanowi ml. Cegielniana, któ- 
rej numeracja rozpoczyna się 
od ul. Gdańskiej, a którą ulica 
Piotrkowska przecina. 

W związku z powyższem ma 
gistrat postanowił przemiano- 
wać odcinek ul. Cegielnianej qd 
ul. Piotrkowskiej do ul. Gdań- 


cji policyjnej domów na ul. Ce- 
gielnianej w ten sposób analo 
giczny do innych przecznic. 
Numeracja domów ul. Cegiel 
nianej i Śródmiejskiej rozpo- 


czynać sie bedzie od ul. Piotr- | szynę do pisania — automat, 


kowskiej. W ten sposób wszyst 
kie przecznice ul. Piotrkow- 
skej nosić będą odmienne na- 
zwy i posiadać kierunek nume- 
racji od ul. Piotrkowskiej, ca 
ułatwi orjentac je 


to poszukiwania i został on ujęty 
w dviu 14 listopada roku ub. 

Na przewodzie sądowym oskarżo 
ny nie przyznal się do usiłowania 
zabójstwa i wyjaśnił, iż po powro- 
cie z więzienia starał się naktonić 
żonę, aby powróciła do niego, a po 
nieważ nie zgodzi'a się na to chciał 
ja tylko nastraszyć. 

Zeznania świadków  wyjaśniły, 
że słowa oskarżonego nie zasługiue 
ja na wiarę, gdyż niejednokrotnie 
groził swej żonie, że Się z nią roz- 
prawi. 

Sąd po naradzie skazał Ośmiu 
łowskiego na dwa łata więzienia, 


| zastępującego dom poprawy z po 


zbawien'em praw. 
Gdy Ośmiałowskiego wynrowa: 


wszczę- | dzono z Sali sadowej do celi aresz- 


tanekiej, rzucił on pod adresem 
świadków pogróżkę, że jak wyj 
dzie z więzienia, to się z nimi roz- 
prawi. (p) 
ERIE PESA PREZ AT WERE RIZEN 


Na łódzkich ekranach 


Grand Kina— 
„Za Oceanem* 


Ametyką — kraj bussinesu, go: 
rączkowej pracy, wiecznego gonie 
nia za pieniądzem i stara Europa 
— kraj romantycznej miłości i szar 
manckich mężczyzn. Między niemi 
— wielkie bagno, ocean Atlantyc- 
ki, stwarzający natyralną granicę 
dwuch światów myśli, dwóch sposo 
bów życia. Za oceanem wszystko 
się zmienia. Poetyczny próźniak 
staje stę pracowitym realistą. Hra- 
bia Monfort de Mirande, przewod- 
nik, pokazujący bogatym ameryka 
nom weneckie osobliwości, robi ka 
rjerę, jako prodneent gumy do Żu- 
cia, napuszczanej alkoholem. W 
Europie — wzorówy kochanek, za 
oceanem — zapomina o ukochanej, 
zajęty i przejęty kampanją rekla- 
mową. przeprowadzaną w celu roz- 
powszechnienia nowego wyralaz- 
ku. I trzeba dopiero katastrofy. ża 
by przypomnieć hrabiemu o króle- 
wiezach z bajki i europe'skim ro- 
mantyżmie. Na tle tej komed'owej 
analizy amerykańskiej psyche. mo 
że nieco przesadnej. ale bezwątpie- 
nia słusznej, króluje Maurice Ché- 
valier, jak zawsze pełen galijskiej 
werwy, - humoru. temperamentu 1 
talentn. „Za oceanem” to jeszeza 
jedna wspaniała rola Chevaliera, 
Partnerka — Olavdette Colbert 9 
miłej powierzchowności. gra zupeł 
nie poprawnie. Z pośród aktorów 
wyróżnić jeszcze trzeba Nata Pen- 
dletona — świetnego irlandzkiego 
robociarza. 


Maszyna *n nicanl4- 
-"avfomat 


W Berlinie ekspłoatuta nowy pè 
myst. Oto w bocznym nokoiu jed- 
nej z pierwszorzędnych kawiarń tt 
mieszczono dla wygody wości mā- 
na 
której za Wrzueeniem w otwór au- 
tamatu 10 fenirów można nanisać 
50 wierszy. Jeżeli ktoś ma wiece! 
do pisania i w grenicach tych 50 
wierszy listu skończyć nie może 
wrzuca dalsze 10 fenieów. 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODZ 


21 lutego 1931 r. 


Wrażenia z zawodów 
hokejowych 


Ningdy chybą jeszcze radjo nie 
pozyskało dla sportu tyle zwolen- 
ników, a nawet entuzjastów, jak w 
czasie transmisji rozgrywek hoke- 
jowych w Krynicy, Na miejscu 
przy mikrofonach sprawozdawczych 
pełniących czujną straż na Wyso- 
kiej wieżyczce tuż nad taflą lśnią- 
cego lodu, nie zdawaliśmy sobie 
sprawy z olbrzymiego zainteresowa 
nia, z jakiem Polska į zagranica 
śledziła szybki ruch krążka hokejo 
wego. 

— Ohodziłem z zegarkiem w Te- 
ku przy głośniku, modląc się w du 
chu, aby reprezentacja polską u- 
trzymała do końca spotkania z re- 
prezentacją  czechosłowacką 0:0. 
W chwili gdy wskazówka zegarka 
i zapowiedź panów oznajmiła ko- 
niec meczu, całe zebrane przy gło 
śniku towarzystwo (a było nas 
chyba ze 20 osób), zaczęło bić z 
entuzjazmem brawo. A przecież nie 
było pomiędzy nami ani jednego 
sportowca! 

Takich miłych opinji nasłuchak 
się sprawozdawcy radjowi z Kryni 
cy bez liku. Jednem słowem radjo- 
wa obsluga krynickich rozgrywek 
hokejowych ndala się na całej linji 
ku wielkiemu zadowoleniu radjosłu 
chaczów. 

Emocjonujace 
napięcia chwile! 

Szereg spotkań  transmitowały 
rozgłośnie polskie wspólnie ze sta- 
tjami czechosłowackiemi, oddając 
do dyspozycji sprawozdawcy Spor- 
towego z Pragi Ozeskiej, d-ra Lau- 
fera mikrofon oraz linje. Sprawo- 
zdanie wygłaszane w tempie bar- 
dzo szybkiem dostosowane do Tit- 
chn krążką i ciągle zmieniających 
się sytuacji naprzemian w języku 
polski i czeskim było niezmiernie 
żywe i odzwierciadlało plastycznie 
przebieg zawodów. 

Któregoś dnia stacje czechosło- 
wackie transmitowały spotkanie 
między drużyną hokejową szwedz- 
ką i czechosłowacką. Było to jed- 
no z ostatnich, a wiec decydują- 
cych spotkań reprezentacji czecho- 
słowackiej, która typowana byla 
ną mistrza Europy. Nie więc dziw- 
nego, że transmisja ta budziła ol- 
brzymie zainteresowanie w całej 
Czechosłowacji, a sprawozdawca 
dr. Laufer otrzymywał dziesiątki 
telegramów od swoich rodaków. 

Staliśmy obok mikrofonu spra- 
wozdawczego, przysłuchując się do 
skonałemu i żywemu  sprawozda- 
niu d-ra Laufera, Do końca spotka 
nia zostało zaledwie cztery minuty. 
Dr. Lanfer co chwila powtarzał ra 
dosnym i ożywionym głosem, iż 
jego zdaniem drużyna  czechosło- 
wacka utrzyma do końca spotka- 
nia wynik bezbramkowy, a więe 
tomsamem zostanie prawie napew- 
ne mistrzem Europy. Na trzy minu 
ty zaledwie przed końcem meczu, 
byliśmy świadkami tragedji, którą 
przeżywał dr. Laufer, a wraz z nim 
zapewne i wszyscy pełni dobrej my 
éli radjosłuchacze czechosłowaccy. 

— Goal! Goal! — krzyknął na- 
gle zmienionym głosem dr. Laufer, 
informując w następnej chwili o 
tem, iż szwedom udało się nzyskać 
jedną bramkę i, że jest słaba na- 
dzieja na wyrównanie. Z ta chwilą 


to były i pełne 
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GŁOS RADJOWY 


Rzeczpospolita babińska był to 
rodzaj klubu towarzyskiego, utwo- 
rzonego przez szlachtę lubelską w 
drugiej połowie XVI stulecia. Za- 
łożycielem rzeczypospolitej był Sta 
nisław Pszonka, wiaściciel Babina 
około Bełżyc. Aczkolwiek celem 
głównym Babina była beztroska za 


bawa, wywarł on jednak wpływ 
na umoralnienie ogółu i rozwój po- 
jęć liberalnych. 

Improwizowana republika śmie- 
chu i drwiny wzorowały Się na tt- 
rządzeniach państwowych rzeczy- 
pospolitej, wybierano w niej króla, 
senat, dygnitarzy. Szlachcic, odwie 


Byk, który cierpi 


radjowy sprawozdawca czechosło- 
wacki, jakby zmienił się w innego 
człowieka, co musiało wyraziście 
wystąpić w słuchawkach i głośni- 
kach, gdyż głos d-ra Laufera zała- 
mał się i zmienił całkowicie barwę. 
Również i sprawozdawcy polscy 
przeżywali w czasie transmisji nie- 
bywałe emocje, starając się jednak 
zachować całkowity  objektywizm 
i spokój. W ostatnim dniu zawo- 
dów, w czasie decydującej rozgryw 
ki Polska — Czechosłowzcja, któ- 
rej wynik sprawił, iż polacy zdoby 
li zaszczytny tytuł wicemistrza 
Europy, miał miejsce niezwykły in 
cydent, który świadczy o zdenerwo 
waniu i podnieceniu publiczności. 
W pewnym momencie przeszył po- 
wietrze tuż nad lodem jakiś czarny 
pocisk, wywołując konsternację 
wśród graczy obu drużyn. Okazało 
się, że ktoś z publiczności w pod- 
nieceniu „„niezadowolony” z sędzie- 
go, rzucił na lód... własny kalosz. 


Musiał się jednak zawstydzić, gdyż 


HUMOR ZAGRANICZNY 


Tamina Lzora 


na daltontzm:.. 


|| HARVEY.. 
ZLICYTOWANA 


na balu Cyganerji Paryskiej 
przez naszego rodaka 


w arcyfilmie 


„JEGIAJ MASCOTTE” 


mmo ogłaszania przez megafony. 
pie zgłosił się po odbiór kalosza. 
Publiczność przyjęła ten wybryk 
homerycznym śmiechem. Jak ina- 
czej można było na to zareagować. 

— Koniec spotkania między re- 
prezentacją Polski i Czechosłowa- 
cji z wynikiem 0:0, a więc tem Sa- 
mem reprezentacja polska została 
wieemistrzem Europy. 

'Tak zakończyliśmy transmisje, 
którą emocjonowała się cała Pol- 
ska. W dwie godziny zaledwie po 
transmisji nadeszła do Krynicy de 
pesza z oddziału Związku Narciar- 
skiego w Radomiu następującej tre 


ści: „Niech żyje wicemistrz Euro- į 


py. Dziękujemy za wspaniałą trans 
misję”. 

Oklaski i okrzyki na cześć dzie! 
nej reprezentacji polskiej, która 
godnie broniła naszych bary, rôz- 
brzmiewały tego dnia w całej Pol- 
sce. A my byliśmy  szcześliwi, że 
transmisje wypadły dobrze. 

P. R. 


3 | skiego. Gawędzić 


Rzeczpospolita babińska 


bańsiwo Śmiechu i drwin 


dzający Babin, otrzymywał odpo- 
wiednią godność, wkupując się ja- 
kąś anegdota lub wesołym wier- 
szem, wpisywanym następnie do 
starannie prowadzonego regestru. 


Kto mówił o rzeczach, o których 
nie miał pojęcia, zostawał „satra- 
pa”, kto łgał na potęgę, zostawał 
„kancierzem”; chełpiącego się mę- 
stwem i odwaga propomowano ra 
hetmana; gorliwiec religijny dosta 
wał awans na inkwizytora a bla- 
gier myśliwy otrzymywał tytuł 
łowczego, Nominacje, opatrzone 
pieczęciami, wydawane podczas za 
bawy; kto się opierał, narażony 
był na wyśmianie. Doweipy i żarty 
babińskie obiegały całą Polskę. 
Rzeczpospolita babińska: zatalazła 
odbicie w literaturze oraz w słyn- 
nyin obrazie Matejki, 

Dziejom rzeczypospolitej babiń- 
skiej, jej wesołym obradom i zna- 
czenia w życiu obyczajowem daw- 
nej Polski roświeci interesujacy 
odczyt prof Henryk Mościcki, dziś, 
w sńbotę, dnia 21 lutego o godz. 
17.15. 


Radiowa audycja 
dla dzieci 


Dziś, w sobotę. dnia 21 lutego 0 
godz. 17.45 pówtórzone będzie jed- 
No z najudatniejszych - słuchowisk 
radjowych dla młodzieży i dzieci 
starszych z roku ubiegłego „Gawe 
da zegarowa” Kazimierza Konat- 
bedą: stare pob 
skie zegary. Mile i wzruszające bę 
dą te wspomnienia sędziwych wete 
ranów. Przypomuą dawne chwile. 


inne pokolenie ludzi : zapomniane 


już prawie melodje. Program dzi- 
koncert dlą mło- 


u: 


żę 


Wnętrze wielkiego 
| kłady Junkersa, 


fonowy 


„Latający wóz meblowy” 


„GŁOS PORANNY", 
ŁODZ 


21 lutego 1931 r. 


Co usłyszymy dziś 
przez radjo? 


11,58 Sygnał czasu z Warszawy 
i hejnał z wieży Marjackiej w Kra 
kowie. 

12,05 Muzyka z płyt gramofono- 
wych. 

13.15 Odczytanie programu dzien 
nego i repertuar teatrów i kin, 

15,50 Skrzynka poeztowa radjo- 
techniczna — koresp. bież. ornówi 
i porad technicznych udzieli kierow 
nik propagandy P. RK, p. Wacław 
Frenkiel. 

16,15 Wiadomości Tow. koopera 
tystów z. Warszawy. 

16,20 Kącik artystyczny LSG. 

16.35 Plyty gramofonowe. 

1645 Kącik dla młodych tałen- 
tów. Wykonawcy: Mieczysław Bry 
giewicz (tenor) i Alina Teitelban- 
mówia (fort.) Na fort. towarzyszy 
prof. L. Urstein. 

16.15 „Rzeczpospolita babińska” 
wygł. prof. H. Mościcki, 

17.45 Program dla młodzieży 4 
Warszawy. 1. Słuchowisko K. Ko- 
narskiego „Zegarowa gawęda”. 2. 
Koncert dia młodzieży. Wykonaw- 
cy; Marja Modrakowska , (sopran), 
Szymon. Bakmąn (skrzypce) i L. Ur 
Stein (akomp.). W programie muzy 
ka francuska. 


18,47 Rozmaitości. 
1925 Muzyka z płyt gramofono. 
wych. 


19.40 Prasowy dziennik radjowy 

20,00 Feljcton p. t. „Dworek na 
Grochowie” — wygl. red, Jan Wra 
czyński, 

20.15 „Teatr wojny 1831" wygł 
pułk. H. Kkiert. 

20,80 Recital 
Labia (sopran), 

2110 Muzyka popularna w wyka 
nanin ork, P. R. pod dyr. St. Na- 
wrota. 

22.007 Feljetom pt. «Piosenki mło 
dopolskie” — wygl p. Magdalena 
Samozwaniec. 

22.15 Utwory Chopina w wyko* 
naniu Pawła Lewieckiego na forte 
pianie, 

22.35 Komunikaty: PAT. meteo* 
rologiczny, policyjny, sportowy o- 
raz koncert „życzeń z płyt gramo. 
ch. 


n 


śpiewaczy Marji 


samolotu cięża rowego, skontruowanegy przez Z% 


Dawno ocaekiwane arcydzieło 
dźwiękowo erotyczne p. t. 


Dwiękowy Teatr Świetlny 


„CASINO” 


Wielka symfonja miłości 
W roläch głównych posągowv 


Nasza jesi n 


Gorący szept słów miłosnych. Międzynarodowe wyścigi: konne i samochodowe. 


Upojny wir karnawału 


Melodyjne piosenki włoskie, Warkot rozszalałych motorów. Cudowne krajobrazy Bycvlji. 


i niedziele nor 


Jean Murat nim Marie Beli. "aog w iszyke 


Nadprogram Dodatek dźwiękowy i aktualności krajowe. Początek seansów o godz. 4.30, ostatniego o godz. 10.15, w soboty 
apki od godzirw 12 ds % po pal ea 75 gn. i 1 sł 


„GŁOS PORANNY" 
ŁODŹ 
21 lutego 1931 r. 


Lord Burghley 


zwycięzca biegu 

olimpjadzie w 1928 

przez konserwatystów wysunięty 

jako kandydat na posła do izby 
gmin, 


płotkami na 
roku, został 


z 


Szfałeia sirzelezka 
na Maderę 


Zamelduje się w Fun- 
chalu w dniu imienin 
marsz. Piłsudskiego 


Jak wiadomo, imieniny marszał- 
ku Piłsudskiego przypadają na 
dzień" 19 marca. Wobec tego, że 
jest on nieobecny w Warszawie, za 
rząd Strzelca organizuje wielką 
ształetę, która z księgą z podpisa- 
mi ma 19 marca punktualnie przy- 
być o godz. 12 do Funchalu i za- 
meldować się marszałkowi. Sztafe- 
ta, która składać się będzie z 12 
osób, wyruszy na rowerach lub mo 
tocyklach. 


-Hokelści U. S.A. 
opuścili już Europę 


Hokeiści USA., zdobywcy drugie 
go miejsca na mistrzostwach świa- 
ta w Krynicy, opuścili już na. okrę- 
vie „Bremen” ląd europejski, Na 
odjezdnem pokonali oni dwukrot- 
nie reprezentację Sztokholmu 2:1 
i 4:1. 

Dalsze swe spotkania w Europie 
musieli yankesi odwołać, gdyż 
kończyły się urlopy większości gra 
Czy, a pozatem zespół został tak 
porozbijany w Berlinie, że już w 
Sztokholmie z trudności mogli ame 
rykanie wystawić pełną drużynę. 


Ich ogólny bilans europejski, j 


z FRL Z AIZ RA zwą 


kolwiek nie tak świetny, jak kana- 
dyjczyków: 42 bramki uzyskane 
przy 8 straconych w walce z najlep 
szemi zespołami kontynentu, mówi 
wiele, 


E PETERA REPE EOI ZOE WOWOWOORO WE. 


Dźwiękowe 


Dziś i dni następnych! 
Największy optymista świata, niezrównany 
pieśniarz 


Maurice Chevalier 


w filmie p. t. 


za Oceanem 


W rolach głównych: 
Maurice Chevalier i Claudette Colbert 


Nadprogram: Tańcujące pralinki w wy: 
konaniu dzieci ze szkoły tańca Mariel 
Abbot. 


Początek seansów o godz. R 
w soboty i niedziele o godz. 12. Ceny miejsc na 
I-szy seans od 1 zł; na porankach 75 gr. 
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GŁOS SPORTOWY 


‚GLOS PORANNY" 
ŁODŹ 


21 lutego 1931 r. 


Bój „śnieżnych ptaków” 


Wisła poraz pierwszy widownią narciarskich mistrzostw Polski 


Gdy ogłoszono decyzję Polsk. | twością wylądować może na 
zw. narciarskiego, że doroczne „grabie*, Z drugiej strony ska 
mistrzostwa oówędą się w roku czek, który dobrze się odbija, 
1981 w Wiśle na Śląsku, zdzi- zyskuje na stromości zeskoku 
wienie było duże į niemniejsze bardzo wiele, Pedagogiczne wa 
niedowierzanie Wszak Wisła, lóry skoczni występują więe w 
jako ośradek narciarstwa była całej pełni. 
prawie nieznana szerszemu ©- Rozbieg ma u dołu charakte- 
yölowi polskich narciarzy. |tvstyczną nowość, a mianowi- 
Wprawdzie tereny okoliczne |cie stosunkowo ininimalny łuk 
podobały się licznym  delega- | va przejściu w płaski wybieg. 
tom zjazdu narciarskiego, któ-|Są to najnowsze zdobycze teo- 
ry właśnie obradował w Wiśle |retyczne, które u nas 
nad miejscem , przyszłych mi- pierwszy zastosowano. 
strzostw, ale naogół utrzymy- 
wał się nastrój sceptyczny. 

Największym minusem 
sły — mówiona test brak - 
Skoczni narciarskiej, a przecież = 
trudno przenosić mistrzowski 5 
konkurs na Baranią Górę, któ- 
ra ma wprawdzie dobrą skocz- 
nie S. K. N., ale odległą i nie- 
łatwo dla większych m2s do- - 
stępną, LE 

Tymczasem śląscy narciarze 
zakasali rękawy i wzięli się do 
roboty. Zajął się sprawą s<oc7: 
ni kap. R. Loteczko, przewo- 
dniczący krak, - Śląsk. okręgu 
nare. twórca wielu skoczni w 
Polsce ze słynnym krynickim 
olbrzymem na czele. Dziś skacz | %7 
nia narciarska w Wiśle jest już 
realnym objektem sportowym, 
znakomicie wzbogacającym 
stan posiadania polskiego naf- 
ciarstwa. 

Nowa skocznia wznosi się w | 
bocznej dolinie potoku Łaba 
jowym, w przerębie tedni; | 
jest doskonale terenowo usy- 
tuowana i zaledwie kilka mi- 
nut odległa od głównej drogi. | 
Konfiguracja terenu była ko- 
rzystna, tak, że projektodawca 
mógł stósunkowo nieznacznym 
kosztem zrealizować swój pro- 
jekt. 

Jak wiadomo, dominuje dziś 
tendencja budowania skoczni 
wymagających dużej siły odbi- 
cia, przez co uwydatnia się na- 


Przed 


Wi- 


"=." 


sekcji 


leżyta praca skoczka. Skocz- |na Richtera walne zgromadzenie 
nia w Wiśle właśnie tenden- |sekcji tennisowej klubu „Tury- 
cjom tym odpowiada w zupeł- |stów”. O dużem zainteresowaniu 


ności. W ogólnym swym zary- 
sie przypomina ona żywo nor- 
weskie wzory ze skróconym łu- 
kiem na rozbiegu į charaktery 
stycznym 4 mtr. wysokim pro- 
giem. Zeskok ma 88 stóp na- 
chylenia, lądowanie jest więc 
łatwe, ale stromy stok zaczyna 
rię dość daleko, tak, że nielu- 
biący się odbijać skoczek z ła- 


zebrania świadczyła liczba przyby- 
łych na nie członków sekcji, 

Po udzieleniu ustępującemu za- 
rządowi absolutorjam przystąpiono 
do wyboru nowych władz sekcji. 


Zawoćn cy marszowi 
na stari! 


Wzorem lat ubiegłych, celem 
uczczenia imienin marszałka Pił- 
sndskiego, zarząd i komenda powia 
towa związku strzeleckiego Łódź 
— powiat organizuje w bieżącym 
roku zawody marszowe. Zawody 
odbędą się,w dniu 22 marca T, b. 

W regulaminie zawodów, obo- 
wiązujących w roku zeszłym poczy 
niono pewne zmiany. A więc obec 
ny regulamin przewiduje 3 katego- 
rje zespołów: I-sza kat. zawodnicy 
związku strzeleckiego, organizacje 
p. W., sportowe, i straży ogniowej 
w wieku do lat 20, IT kat. zespoły 
wojskowe, policji państwowej, 
strzeleckie, p. w., sportowe i straży 
ogriówej. Zawodnicy w wieku od 
21 do 32 lat, III kat. zespoły żeń- 
skie. 

Jak wiadomo w roku ubiegłym 
stanęło do zawodów 50 zespołów. 
I miejsce zajął zespół policji pań- 
stwowej w czasie 3 g. 18 m. 5 sek. 
zdobywając punkt. 300. IT miejsce 
zajął zespół oddziału związku strze 
leckiego w Aleksandrowie w czasie 
3 g. 20 m, i 24 sek. zdobywając 
298 kunnt, 


(rand-Kino 


4, ostatni o godz. 10.15, 
1 zł. 


poraz 'ni tej możliwe są skoki da dłu 


Mistrzostwa łyżwiarskie świata 


rozegrane zostaną w tych dniach w Helsingłorsie. Najzaciętsza wal- 

ka rozegra się między obrońcą tytułu mistrza, Staksrudem (Norwe- 

gia) i b. mistrzem świata Thumbergiem (Finlandja — na pierwszym 
i planie). 


Nowe wiadz 
tennisowej Turystów 


W czwartek, du, 18 b. m. odbyło | Do nowowybranego zarządu weszli 
się pad przewodnictwem p. Roma- | pp. Luljusz Hein, jako przewodni: 


kilku tygodniami 
no skocznię poraz pierwszy. 
Najlepszy skoczek polski B. 
Czech, skakał na niej w stosun 


wypróbowa-| Narciarskie mistrzostwa Pol- 
ski odbędą się poraz pierwszy 
w dniach 21, 22 i 23 b. m, w 


Wiśle. Będą to XII z kolei mi- 


"kowo złych warunkach śŚnież: |strzostwa zw. narciarskiego, 
nych, na częściowo tylko przy- |rozgrywane od wielu już lat w 
gotowanej bieżni i hez trudu | konkureneji międzynarodowej. 


Będą to wielkie dni Wisły, któ 
ra wiele będzie musiała zadać 


osiągnął większe odległości, lą 
dując łatwo i przechodząc ma- 


liv łuk w „przejściu“ bez ©d- sobie trudu, aby pomieścić 1 
czuwania jakiejkolwiek „pra-| wyżywić tę liczną rzeszę. 
sy“, Teoretycznie — na skocz-| W pierwszy dzień zawodów, 


t. j. dziś, 21 b. m. o godz. 9.30 
rano nastąpi start do bicgu 18 
klm. fak otwartego jak i biegu 
dla „kombinacji“. Start odbę- 
dzie się w samej Wiśle obok 
szkoły, a szłak trasy powiedzie 
, przez okoliczne góry, w któ- 
| |rych znaleźć będzie można prze 
i |piękne tereny, odpowiadające 
najbardziej wyszukanym wy: 
„maganiom sportowym. Meta w 
tem samem miejscu. 
Kulminacyjnym dniem za- 
wodów będzie niedziela. „Wte- 
dy u stóp nowej skoczni zgro- 
|madzeni widzowie beda mogli 


gości 50 mtr 


obserwować podniebne loty 
skoczków, startujących lego 


dnia w dwucu po sobie nastę- 
pujących konkursach, w kon- 


kursie ważnym dla _ mistrzo- 
stwa i w konkursie „otwar- 
tym. W tym też dniu u stóp 


skoczni odbędzie się bieg pań, 
które pokonać będą musiały 6 
klm. trasę. 

W trzecim wreszcie, dniu — 


w poniedziałek — nastąpi bieą 
50 klm.. Do narciarskiego „ma 
ratonu* wyruszą naiwytrwal- 


sze i najlepiej wytrenowane je 
dnostki. Program więc mi- 
strzostw Polski obejmuje jedy- 
nie najklasyczniejsze konkuren 
icje narciarskie, to też widowi- 
sko sportowe zapowiada się 
wręcz niezwykle. 


Reprezenfacyjny bal 
„Hakoahu* 


W dnin 28 bm. w Salach Chrześci 
jańskiego związku handlowców 
Al, Kościuszki 21 odbędzie się rə- 
prezentacyjny bal znanego na, tera 
nie naszego miasta ze swej ruchli- 
wości Żyd. Kł. Sport. „Hakoah”. 


czący; Juljusz Buttler, jako wice 
przewodniczący, ktp. Schreder Hèn 
ryk, JAko skarbnik, Zagler Alfred 
jako sekretarz Schule Edmund, ja- 
ko gospodarz, oraz Glathe, Stetka 
i Wegner. 


Na walne zgromadzenie P. Z. L.| Organizatorzy, pragnąc zapewnić 
T., które odbędzie się w Warsza- | gościom miłe spędzenie kilku go- 


dzin przygotowują mnóstwo uroz- 
maiceń i atrakcji. 


I-szy Dźwiękowy Kino-Teatr w Łodzi 


„S$PLENDID”* 


DZiś i CODZIENNIE najwspanialszy nadprze- 
Dój, przewytszający wszystko dotychczas 
widziane | słyszane z srebrnego ekranu. 


3 | | . 
w swym pierwszym filmie dźwiękowym, przerażającej swą pro- 


stotą tragedji człowieka idealisty, który zetknął się z okropną 
rzeczywistością życia Dramat miłości i upodienia p. t. 


Niebieski Motyl; 
COMRAD SAID ZOZ CEE E TADW ZE E 


wie dziś i jutro, _ wydelegowano 
jednomyślnie p. Tuljusza Heina. 


a obowłązk. 
(Tytuł orygin. „Niebieski Anioł“) — Wytwórni „UF «** 


Marlena Dieńcich CZE 


„WAMPIRA* 


Reżyserja: Józef von Sternberg 
Muzyka: Fryderyk Hollaender. 


Aparatura dźwiękowa: Western Electric. 
Passe-partoufs prócz urzędowych i prasowych nieważne. 
Początek przedstawień o godz. 4, 6, 8 i 10 w. 


Dziś i jutro PORANKI o g, 12 i 2 po poł. 


Pod dachami Paryża 


Ceny miejsc 75 gr. i 1 zł. 


„GŁOS PORANNY” 
ŁO DZ 
SLL lutego 1931 r, 


Weksle długoterminowe wracają! 73 


Należy zawczasu przeciwdziałać temu zjawisku 


W związku z chwilowem ożyý 
wieniem fa rynku łódzkim, ©- 
bejmującym zresztą pewne po- 
szczególne tylko numery przę- 
„dzy bawełnianej i czesankowej 
oraz pewne tylko gatunki to- 
warów zauważyć się dało na 
rynku łódzkim wybitnie uje- 
mne zjawisko. Mamy tu na mv 
śli wkraczające zwolna smu- 


tnej pamięci weksle długoter- 
minowe. Historja z roku 1929 
się powtarza, gdyż mamy „Wź 
do czynienia w średnim pr'a- 
myśle z kredytem, dochodzą: 
cym do 12 miesięcy. Narazie 
pbjaw ten zaobserwować wa 
żna w branży wełnianej, ale 
niewiadomo, czy już najbliższy 
okres nie przeniesie nam tego 


Upacdłości 


W. końcu grudnia r. ub. na żąda- 
nie trzech wierzycieli ogłoszoną zo 
stała upadłość firmy „Szewe!łew i 
S-ka”, właściciele Szewelew i Gol- 
diner, fabrykacja į sprzedaż towa- 
rów włókienniczych przy ul. Piotr- 
kowskiej nr, 38, 

Pozatem ogłoszono osobiście u- 
padłość właścicielom firmy. 

W toku upadłości adw. Kalecki 
w imieniu wierzycieli Michała Ko- 
na i 5. Różyckiego domagał się 
ygłoszęnia dodatkowo upadłość Le 
onowi vel Nuchimowi-Lajbowi Sze- 
welewowi na tej podstawie iż pod 
pieczątka firmy podpisywał się ou. 
jako faktyczny wspólnik powya 
ezej firmy. 

Sąd jednakże nie przychylił się 
do żądania wierzycieli, ponieważ 
ci wystąpili z żądaniem w niena- 
leżytej formie i rozciągnął upadło- 
ści na Leona Szewelewa. 

Na rozprawie adw. Stożkowski 
w imieniu Leona Szewelewa, zło- 
żył Bryginab pełnomocnictwa. u- 
dzielonego przez obydwuch 
upadłych, » którego wynikało. iż 
Leon Szewelew był tylko upoważ- 
niony do zarządu ich sprawami i 
występował tylko jako pełnomoc- 
nik, a nie wspólnik. Okoliczność ta 
przyczyniła się do nieuwzględnie- 
nia podania wierzycieli co do ogło 
szenia upadłości Leonowi Szewele- 
wowi. 

Niezadowoleni wierzyciele na de- 
cyzję sądu okręgowego złożyli skar 
ve incydentalną jednakże sąd ale- 
lacyjny, podzielając zdanie łódz: 
kiego sądu, oddalił ich skargę. 

W upadłości tej w terminach 
wyznaczonych do sprawdzenia wie 
rzytelności zgłosiło przed syndy- 
kiem adw. Obuchowiczem 26 wie- 
rzycieli swe pretensje na sumę 
zł. 178.852, 

W dnin 21 stycznia odbyło sie 
ostateczne zebranie, na którem peł 
nomocnik upadłych — adw, Waje- 
man zaproponował układ na na- 
stępujących warunkach: wierzycie- 
le mieli otrzymać 10 proc. swych 
należności w czterech ratach pół- 
rocznych, z których pierwsza mā- 
ła być platną w sześć miesięcy od 
daty uprawomocnienia się wyroku. 

Za ukłądem na powyższych wa- 
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i uikiady 


runkach wypowiedziało się 21 wie- 
rzycieli na sumę 59,088 zł., prze- 
ciwko zaś układowi głosowało 
dwuch na sumę około 19,000 zło- 
tych, a mianowicie: pełnomocnik 
firmy „Manufaktura Bawełniana 
F. Eisenbraum" i Leona Postryga 
cza — adw. Kinderman, który na- 
stępnie w terminie  przepisowym 
złcżył dwie opozycje, w których do 
maga się niezatwierdzenia układu, 
W opozycjach tych — zarzuca upa- 
dłym, iż jakkolwiek oficjalnie za- 
warli układ na 10 proc, jednak 
ubocznie zapewnili  wierzycielom, 
którzy głosowali za układem ko- 
rzyści, sięgające 40 proc. ich wie- 
rzytelności. Pozatem wskazują na 
to, iż firma znajduje się w takim 
stanie, jak to wynika z bilansu. iż 
może uregulować swych wierzycie- 
li na 60 proc. 


Sprawa upadlości co do zatwier 
dzenia układu i rozpoznania opozy 
cji będzie rozpoznaną w dniu 23 
lutego r. b. 


w k * 


W sprawie upadłości firmy 
„Lanudsberger. Zittenteld i Redel” 
ogłoszonej w dniu 2 września ub. T. 
na skutek żądania dwuch zamiej- 
seowych wierzycieli syndyk tym- 
czasowy adw. Kossakowski ustalił 
przy sprawdzaniu zgłoszonych wie 
rzytelności. iż upadła firma znacz- 
nie wcześniej zawiesiła wypłaty. 

Sąd określił ją tymczasowo na 
dzień 5 maja 1930 r., ponieważ 
firma „Fiszer i Wolf” zgłosiła do 
masy sześć weksli protestowanych, 
których płatność była wyznaczo- 
ną w czasie od 10 października 
1925 r. do 30 listopada tegoż ro- 
ku. 

Z tego powodu sąd na posiedze- 
niu w dniu 16 lutego r. b. cofnął 
datę otwarcia upadłości w spra- 
wie niniejszej i określił ją tymcza- 
sowo na dzień 10 października 
1925 r. 

Przez określenie powyższej da- 
ty wszelkie czynności handlowe, 
zawarte przez upadłą firme na dzie 
sięć dni przed 10 pażdziernika 
1925 r. w myśl obowiązujących 
przepisów są nieważne i nie mają 
żadnego skutku dla wierzycieli. 


w wielkim przemyśle włókienniczym 


W okresie od dnia 2 do 8 mi- 
tego r. b. stan uruchomienia w 
wielkim przemyśle włókienni- 
czym w Łodzi przedstawiał siq 
następująco: 

Przemysł bawełniany. Z po- 
wodu przypadającego na okres 
ten jednego święta przez 5 dni 
w tygodniu pracowała JR fa- 
bryk, przez 4 dni w tygodniu 
pracowało 11 fabryk, wreszcie 
przez 3 dni w tygodnin praco- 
wało 7 fabryk. 

Nieczynne zupełnie były 4 
fabryki. Ogółem w okresie tvm 
zatrudniał wielki przemysł: ba- 
wełniany w Łodzi 44.532 ra 
bołników, co w porównaniu z 
okresem poprzedzającym wyka 
zuje minimalny wzrost urucho 


mienia, liczba bowiem zatrud 
nionych robotników wzrosła 
o 13 osób 


Minimalne zwiększenie urn- 
chomienia zanotowano również 
w wielkim przemyśle wełnia- 
nym, który przez 5 dni w tv- 
godniu zatrudniał 10,956 rohot- 
ników w 15 fabrykach, przez 4 
dni w tygodniu — 1868 robot- 
ników w 3 fabrykach, wreszcie 
przez 3 dni w tygodniu zatrud- 
niał 622 robotników w 3 fabrv- 
kach. 

Nieczynnych zupełnie w oma 
wianym okresie było w wielkim 
przemyśle wełnianym 10 fa- 
bryk. Ogółem zatrudnionych by 
ło 13.446 robotników, co w po- 
równaniu z okresem poprzedza 


fatalnego zjawiska na branżę 
bawełnianą. Przypomnieć na 
leży, że krótkowzroczna poļi 
tyka przemysłu i wielkiego ku 
piectwa z przed 2 lat doprowa 
dziła w ciągu 1930 roku de 
catkowitego zabagnienia sytua- 
cji i do skutków wprost kata- 
strofalnych. Był to jeden 7 
głównych powodów, dla ktłó- 
rych szereg firm zwłaszcza pre 
ducentów towarów rzesanka 
wych nie chciał przystąpić dn 
konwencji, działając oczywista 
nie tylko na szkodę rynku, e": 
i swoją własną. 

Sądzić należy, że organizat}? 
gospodarcze zajmą się weześ- 
nie tą palącą sprawą, gdyż 1w- 
ierowanie podobnego indyw 
dualizmu kilku firm jest niedo 
puszczalne ze wzgledu na nio 
żliwość zupełnego zabaguicnia 
rynku, 


=. 13 >. 

Sowieckie nici 

na rynku łódzkim 
W ostatnim czasie pojawiły 


się na tutejszym rynku w 
znacznych ilościach nici pro- 
dukcji sowieckiej. Jakkolwiek 


niei te w Rosji sowieckiej wpro 
wadzone są za kertkami i po 
cenie bardzo wysokiej, na na- 
szym rynku sprzędawzne są 0- 
ne po cenie dumpingowej, kun- 
kurując w związku z tem sku- 
tecznie z nićmi produkcji tutej- 
szej. (ag) 


G 85.000 kg. 


wzrosły zapasy przędzy 


Zapasy przędzy bawełnianej 
w Łodzi wzrosły w ciągu oSta- 
tniego tygodnia w bardzo po- 
ważnym stopniu, a mianowicie 
o blisko 85 tysięcy kg. (ag) 


Eksport do Gdańska; 


nie zwolniony od po- 
datku obrotowego 
Najwyższy trybunał admini- 

stracyjny (w sprawie L. Rej. 

2284-27) rozważając sprawę w 
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związku z wykładnią art. 3 
punkt 15 ustawy o podatku 
przemysłowym, stanowiącym, 


że od podatku zwolniony jest 
eksport półfabrykatów i goto- 
wych wyrobów, wyjaśnił, łe 
eksportem w rozumieniu tego 
przepisu prawa jest wywóz po 
za granicę celną i że wobec te- 
go wywóz do «obszaru w. m. 
Gdańska, jako odbywający się 
w obrębie polskiej granicy cel- 
nej, nie korzysta że zwolnienia 
od podatku przemysłowego. 


300.000 włókniarzy 


powróciło do pracy 


W poniedziałek naStąpiia cal 
kowita likwidacja strejku w 
angielskie przedzalnictwie i 
300.000 robotników podjęło 
pracę, Przyczyniła się do tej 
zmiany nastrojów m. in, dekla- 
racja 'Snowdena w izbie gmin 
w sprawie poważnej sytuacj! 
finansowej państwa, a z deu- 
giej Strony otwarcie hbrytyj- 
skiej wystawy hawelnianeń, 
która traktowana jest jako pro 
paganda przemysłu  bawełnia- 
nego tego nerwu życiowego W. 
Brytanji, Ze względów presti- 
żowych strejk w tym okresie 
przekreśliłby całkowicie efekt 
wystawy, System 8 wryecion 
jest narazie nieaktualny, 
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jącym wykazuje wzrost za 
trudnionych robotników © 10 
osób. (ag) 


W ostatnich dniach tow, akc. 
przemysłu metalowego J. John 
w Łodzi otrzymało zamówienie 
rządowe na prądnice i Bootor 
matory, 

Wartość ogólna tych Sanib: 


GŁOS HANDLOWY 


mówienia rządowe dla Johna 


na pędnice wartości dwuch miljonów 


„GŁOS PORANN Y” 


ŁODZ 
21 lutego 1931 r. 


Wobec uzyskania jednocześ- 
nie zamówień rządowych na 
części odlewów polskich ma- 
szyn do pisania, które produko 
wać będzie państw. zakł, jnż.— 
przeto stan zatrudnienia tej fa- 


wień waha się w granicach do | bryki na czas najbliższy przed» 


p) 


miljonów złotych, 


| 


stawia się naogół pomyślnie, 


nie jest żadną zaległością podatkową 


Najwyższy trybunał admini- 
stracyjmy (w sprawie L, Rej. 
1099-28) dał ważne wyjaśnienie 
co do istoty i charakteru zali- 
czek na podatek przemysłowy. 

Analizując * postanowienie 
art 56 ustawy w związku 7 
art. 57 i 82 trybunał miał na 


uwadze, że według ust. 1 art. 
56 ciąży na kategorji platni- 
ków tam wymienionych oho- 
wiązek uiszczania  micsięcz- 


nych zaliczek na podatek prze» 
mysłowy w wysokości podatku, 
przypadającego od obrotu, 9- 
siągniętego w ub. miesiącu, We 
dług ust. 3 tego artykulu do- 
wody uskutecznionych wypłat 
płatnicy winni dołączyć do skła 
danego zeznania o obrocie, koń 
cawy zaś ustęp postanawia, że 
od niewpłaconych w terminie 
kwot zaliczek pobierane będą 
kary za zwłokę jak od zalcgło- 
ści podatkowych. 


Z tego przepisu wynika, że 


ka pie jest zaległością podatko 
wą, nadającą się do przymuso- 
wego ściągnięcia przed doko- 
naniem wymiaru. 

Wezwanie urzędowe do uisz- 
czenią zaliczki nie rodzi dla 
stron żadnego obowiązku, a 
temsamem nie ulega też zaskar 
żeniu do wyższej instancji, 0- 
czywiście bez ujmy dla prawa 
płatnika, wezwanego do uisz- 
rzenia zaliczki pod rygorem 
zastosowamia środków przymu: 
sawych. 

Dopiero bowiem po prawidło 
wem ustaleniu obowiązku po- 
daikowego przez właściwą wła 
dze wymiarową staje się ak- 
tualnym przepis art, 56 ustęp 
ostatni o pobieraniu za zwło: 
kę kar gd niewpłaconych w tel 
minie zaliczek. 

Kwestja więc zaliczek jest je 
dynie sprawą incydenłaluą, za= 
leżną w zupełności od wyni- 
ków postępowania wytniara- 


niewpłacona w terminie załicz- wego. 


Rynek pieniężny 


Warszawska giełda 
pieniężna 
GOTÓWKA 
Dolary 8.91 
CZEKI 
Belgja 124,40 
Holandja 358.14 
Kopenhaga 238,65 
Londyn 43,35 i jedna czwarta 
Nowy Jork — kabel 8.928 
Paryż 34,99 i pół 
Praga 26,42 
Sztokholm 238,90 
Szwajcarja 172,12 
Wiedeń 125,39 
Włochy 46,72 
Berlin 212,15 
AKCJE 
Polski 154.— 154,50 
Cukier 31— 
Ostrowieckie Serja B. 45— 
Sole potasowe 90.— 
Modrzejów 8,50 8.90 
Starachowice 11,40 
PAPIERY PAŃSTWOWE | LISTY 
ZASTAWNE 
3 proc. premjowa budowl. 50— 
Inwestycyjna 96.— 96,25 
Konwersyjna 49,50 
6 proc, dolarowa 71.— 
7 proc. stabilizacyjna 80,75 
10 prec, kolejowa 103.— 
8 proc. B. G. K, 94.— 
8 proc. BGK., budowlane 93— 
4 i pół proe. ziemskie 52,50 52,75 
4 i pół Warszawy 52,50 
8 proc. Warszawy 72.— 72.50 
72.25 
8 proc: Lublina 63-— 
„10 proc. Lublina 75,— 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 
LIVERPOOL. 
Bawełna amerykańska, zamknię 
cie: 
styczeń 6,47 luty 5.96 marżec 
5,99 kwiecień 6,04 maj 6.09 czer- 
wiec 6,14 lipiec 6,20 sierpień 6.25 
wrzesień 6.28 październik 632 li- 
stopad 6,36 grudzień 6.40 loco 6 12 
ALEKSANDRJA 
Bawełną egipska, zamknięcie: 
styczeń 9,87 marzec 9,34 maj 
9,44 lipiec 9,54 wrzesień 9,70 paź- 
dziernik 9,74 grudzień 9,75 loco — 
9.85. 
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NOWY JORK 

Bawełna amerykańska, zamknię 
cie: 

loco 11,20. Kontrakty: styczeń 
23 luty 10,98 marzee 11,12 kwie 
cień 11.24 maj 11.41 czerwiec 11.51 
lipiec 11,64 sierpień 11,79 wrzesień 
11,84 październik: 11,95 listopad 
12,03 grudzień 12,13. 

NOWY ORLEAN 
Bawelna amerykańska, zamknię: 
cie: 

styczeń 12,18 marzec 11,10 maj 
11,40 lipiec 11,64 październik 11.91 
grudzień 12,09 loco 10,85. 


Międzynarodowe 
fargi paryskie 


Izba przemysłowo-handlowa w 
Łodzi otrzymała zawiadomienie, iż 
od 9 do 25 maja br, odbęda się w 
Paryżu „Powszechne i Międzynaro: 
dowe Targi Paryskie”, 

W programie targów przewidzia 
ne są wszystkie działy, obejmująca 
produkcję przemysłową przeszło 80 
krajów. Ponieważ w roku 1930 w 
targach wzięło udział 7,500 wy- 
stawców i zgórą 2 miljony zwiedza 
ących, należy przypuszczać, iż im- 
preza ta ze względu na swój cha- 
akter, jaki miejsce wzbudzi 
wśród sfer przemysłowych okręgu 
łódzkiego należyte zainteresowanie, 
W sprawie bliższych informacji 
ainteresowane firmy mogą zwTra- 
cać się do biura izby przemysłowo- 
handlowej w Lodzi, Targowa 63%, 
tel. 182-54. 


Spadek cen 

na rynku jedwabnym 
Na rynku jedwabnym *rajè 
się zauważyć spadek enn %* 
związku ze zniżką cen surow- 
ca i zmniejszoną  konsumceją 
tembardziej, iż skulki atworza 
nej niedawno konwencji prze- 
mysłu jedwabnego jeszcze nie 
dały sie zbyt wyraźnie odczuć. 
'Tranzukcje są dokonywane 
przeważnie za gotówkę, trau- 
zakcje wekslowe dokonvwine 
są naogół bardzo niechętnie. 
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Mizjał moli w handlu Światowym 


wykazuje stały spadek 


kową — mimo specjalnych 
przywilejów w pestaei faryf 
preferencyjnych dominjów — 
spadając w 1928 r, do 11.20 pr. 

iTen znaczny stosunkowo spa 
dek udziału handlu angielskie- 
go poczęści przypisać należy 
silnemu wzrostowi handlu in- 
nych kontynentów, który ze- 
pchnął udział Europy x» 55.2 
proe. w-1918 r. do 46.0 proc. w 
1928 r., niemniej jednak na- 
wet w tym spadku handlu eu- 


Już od dłuższego czasu Imo- 
fna zaobserwować w obrotach 
handlowych. W, Brytanji niepo 
kojące zmiany strukturalne, 
polegające na stale zmniejsza: 
jącym się udziale procento- 
wym w ogólnym obrocie towa- 
rowym świata. Zagadnienie po 
wyższe, zaprzątające umysły 
wielu wybitnych ekonomistów, 
zostało ostatnio poddane do- 
kładnej analizie przez P. A 
lLowedey, kierownika sekcji s: 


polityce rewaluacji funta szter 
lingów (w analogicznem poło- 
żeniu bowiem znajdowały się 
Włochy oraz kraje neutralne, 
wykazujące -pomyślne tenden- 
cje rozwojowe handlu wywozo 
wego) — lecz w zmniejszeniu 
zdolności konkurencyjnej W. 
Brytanji w stosunku do in- 
nych krajów, zwłaszcza Sta- 
nów Zjednoczonych i Niemiec, 
w zakresie przemysłów sta- 
rych, a przedewszystkiem w 
przegraniu wyścigu świałowe- 
go w rozwołu nowvch działów 
przemysłu: radjowego, fotogra- 
ficznego, instrumentów nauko- 
wych, maszyn rolniczych it. 


Nowa fabryka Forda 


w Szwecji 


W Szwecji jest obecnie w u- 
życiu 45.000 samochodów For- 
da. Szwedzkie zakłady: Forda 
rożwijają się z rekordową szyb 
kością. Ostatnio nastąpiło o- 
twarcie nowej wielkiej fabry- 
ki, wybudowanej całkowicie ze 
stali, betonu i szkła w porcie 
sztokholmskim, na samem wy- 
hrzeżu. mach ten, utrzyma- 
ny w nowoczesnym stylu, ko- 
sztował przeszło dwa miljony 
koron, posiada obszerne i ja- 
sne sale o olbrzymich szybach, 
hall samochodowy o 38.500 me- 
trach powierzchni, mogący po- 
mieścić 350- wozów, pomysło- 
we instalacje przeciwpożarowe, 
oraz automatyczną centralę te- 


konomicznej ligi naradów, ropejskiego zmniejszenie się p. oraz czesciowo samochodo- 

Jak wynika z podanych wywozu W. Brytanji było spe-|vego i aeroplanowego. 
przez niego liczb, udział W,|cjalnie silne. A 
Brytanji w handlu wywozo-| Niepomyślne tendencje an-| Jest to konsekwencją charak 
wym świata, wynoszący w r. |gielskiego handlu zagraniczne: | 'terystycznego konserwatyzmu | oraz; 
1918 — 18.94 proc, ujawnia|go znajdują zdaniem Lowe-|angielskich sfer _przeraysło- | lefoniczną. 
po wojnie stałą tendencję zniź- |dey'a swe wytłomaczenie nie w | wych. 

EID TEREN 


KINO- TEATR 


SPÓŁDZIEDNI 


Sienkiewicza 40. nH 


Ogłoszenie. 


Syndyk tymczasowy masy upadłości Franciszka Mikszewskiego na 
mocy art. 512 K. H. podaje do wiadomości wierzycieli upadłości, że 
decyzją Sądu z dnia 5 grudniu 1930 r. został wyznaczony nowy mic- 
sięczny ostateczny termin sprawdzenią wierzytelności, 

Sprawdzenie odbędzie się w dniu 19 marea 1931 r. o godz. 12-ej 
w Sądzie Okręgowym w Łodzi w Wydziale II Handlowym przy 
Placu Dąbrowskim nr, 5, pokój Nr. 15. 

Wierzyciele, którzy do tego terminu nie zgłoszą swych pretensji 
ulegną skatkom, przewidzianym w art. 513 R. H. 

Zebranie wierzycieli masy upadłości Franciszka Mikszewskiego ce- 
lem wysłuchania sprawozdania syndyka tymczasowego: i zawarcia 
układu, względnie związku wierzycieli, odbędzie się w Sądzie Okrę- 
gowym w Łodzi, pokój nr. 15, w dniu 25 marca 1931 r., o godzinie 
12.6] w poł. 


Syndyk tymczasowy 


Ogłoszenie. 


Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem z dunia 13 hitego 1931 r. zaocznie 
postanowił: 1) ogłosić upadłość handiującemu Szymonowi Baum- 
zecerowi, 2) chwilę otwareja oznaczyć na dzień 31 stycznia 1929 r. 
tymczasowo, 3) zamianować Sędzią Komisarzem Sędziego Handlowe- 
go Brunona Biedermana, 4) zamianować kuratorem upadłości adw. 
Józefa Pinesa, 5) osadzić upadłego w areszcie dla dłużników, 6) na- 
każać opieczętowanie ruchomości i rzeczy upadłego, gdziekolwiek 
sie one znajdują. 

Za zgodność: Kurator masy upadłości 
Adw. Józef Pines, 
Piłsudskiego 23, tẹl, 177-97. 


Na mocy art. 476 i 478 K. H. wzywam wierzycieli powyższej u- 
padłości aby w dniu 28 lutego 1981 r. o godz. 11 stawili się w S4- 
dzie Oktęgowym w Łodzi w Wydziale Handlowym przy Pl, Dąbrow- 
skiego 5, osobiście lub przez pełnomocnika z dowodami usprawiedli- 
wiającemi ich wierzytelności w celu wysłuchania sprawozdanią ku- 
ratora masy i wyboru kandydatów na syndyków tymczasowych. 

Sędzia Komisarz: 
Brunon Biederman, 


MENER OLOGI WOLKDWYSKI 
E, 


Spegjallsta enorób skórnych 
1 -wenerycznych 
LECZANIE SWIATŁAM, 
DJATERMJIA 


(lampą kwarcową) 
Badanie krwł I wydzlelln. 
Brzyjmuje od 8—2 i od 6—9, 
w niedalele i świąta od 6—1. 
Dis pań od 6 do 7 po poł. 
odństalna poczakalnia. 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 | przyjmuje 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


PORADA 3 ZŁ. 


Dr. med. 


NELLER 


owrócił 


Choroby skórne | wenarycane 
UL. NAWROT 2 


TELEFON 178-889 _ 
Brsyjmuje do 10 z. i od 4—6 
w niadalelę od 11—2 po południa 
Dla pań spec. od godz. 
po poł. dla niezamośnych 
QENY LEOZNIC. 


Doktór 


KLINGER 


Specjalista chorób wenerysznych 
„ii skórnych I włosów. 


A Andrzeja 2, od 9—11 i 5—8 

TE; telef. 132-28. 

W niedz. i święta od 10—12 

i od 1—2 po poł. w lecznicy 
Piotrkowska 62 


BIAŁE CIENIE 


KLINIKA 


„SANATO' 


Ogrodowa 10, tel. 213-657 
lil klasa 


OPIEKA LEKARSKA 


nad matką i dzieckiem. 


CENY PORODU 


na Il-ej klasie wraz z zabiegami 


200 zł. 


Oddział chirurgiczny 
D-RA MED, M. KANTORA 
godz. przyjęć 1—2 p. p. 


D-RA MED. J. KRAUSZA 
godz. przyjęć 11—12. 


Gabinet dentystyczny 


E FUCHS 


Nawrot 4, tel. 127-31 
czynny. 


adokiert 


choroby ząbów, szczęk, dzią- 

seł, podniebienia, języka I t. d. 
regulacja zębów 
Rentgen elektroterapja 

Ordynuje 3—7 7687 


PIOTRKOWSKA 164 Tal. 114-20 
Em R "R A M e 


LECZNICA 


lekarzy speejallstów 
przy Górnym Rynku 


Diotrkowska 294, tel.1232-89 
(prsy przystanku tramw. pabjanickich 

gynna od 10-ej rano do 7-ej wiece. 
w niedsiele i święta do 2-ej po poł 
Wsaystkie specjalności I denty* 
styka. Kąpiele świetins, lampa 
kwarcowa, elektryzacja, Roentgen 
sucaepienia, analizy (moczu, kału 
krwi, plwocin, wydsielin ltd) Ope- 
racje, opatrunki. Leczenie żyla 

ków zastrzykami. 

Wisgty na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystycuna oraz wone: 
rologlcana dla chorób skórnych 

i weneryosnych 
3 ZŁOTE. 


WYPOZYCZALNIA KSIĄŻEK 
„Renaissance“ 
Nowo Cegielniana 6, tel.119-14 
Poleca same nowości 
Abonament zi. 1.80 


Dziś i dni następnych! Film dla wszystkich. Arcydzieło, będące apelem do uczuć ludzkich 
i smutnem świadectwem dla współczesne] kultury i cywilizacji p. t. 
Piękno natury, miłość i życie mieszkańców cudnych i ma- 
lowniczych wysp mórz południowych, oto kanwa, na której się 
snuje piękna i poatyczna fabuła tego filmu. 


W rolach gł: Raquel Tores i Monte Blue. 


dla buchalterji SUNSTRAN | 
99 "i 


najnowocześniejsza maszyna do rachowania pisząca 


przedstawiciel 


Do akt, nr, 127 1921 r. 
OGŁOSZENIE. 
Komornik Sądu Powiatowego 
w Łodzi. Leonard Naborowski, za- 
mieszkały w Łodzi, przy ul. Głów- 
nej nr. 17, na zasadzie art. 1080 
U. P. ©. ogłasza, że w dn. 4 mar- 
ca 1931 roku od godz. 10 rano 
w Łodzi przy ul. Kilińskiego 234, 
odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości, należą 
cych do firmy „„Przędzalnia Wełny 
i Wigonji A. Łapp i B. Lipiński” 
i składających się z maszyny przę- 
dzalniczej, oszacowanej na sumę 

zł, 1000,—, 
Łódź, dnia 3 lutego 1931 r. 
Komórnik L. Naborowski. 


| ZOSTAŁA OTWARTA 


LECZNICA 


CHORÓDOCZJ 


ze stałemi łóżkam i 


ln Bonchina 


ul. Piotrkowska 90, 
- tel. 221-72. 9546 


Przyjmuje. się chorych wyma- 
gających przebywania w lecsni- 
oy (operacje otc.), a także cho- 
rych przychodzących. Godz. 
przyjęć od 9—1 i od 4—77/2 


dkręcalnia zarobkowa 


przyjmuje do skręcania wszelkiego 
rodzaju nici wazonie (efekte) 
pęczki spiral, nopć i t. d. Sumienna 
obsługa. Pierwszorzędne wykonanie. 


WOLF SZPIEGEL 


Zachodnła 59, tel. 191-45., 


Doświadczony 


ADMINISTRATOR 


znający dobrze sprawy podatkowe 
i nowe rozporządzenie o meldun- 
kach przyjmuje domy w administrację 
Łask. oferty sub, „Doświadczony* do 
adm. niniejszego pisma. 4165--5 


HEMOROIDY 


sian zoomy 
swęołiemie , 
krwocwtierua 


USU WA 


HEMORIN 
KLAWE 


REE OORE DIEET 


Bezrobocie 
we Włoszech rośnie 


Liczba zarejestrowanych be 
robotnych we Włoszech wyno- 
siła na dzień 31 stycznia h. r 
721.976 osób wobec 642.168 w 
grudniu ub, r. 


"TEA. 
— z 


Początek seansów o godz. 4 pp' 
w soboty, niedziele i święta o 
g. 2 pp. Na pierwszy seans ce- 
ny miejsc po 60 gr. 
Nast. progra KULISY MODY w rol. gł. 
Marja Corda i Harry Liedtke, 


Demonstruje bez zobowiązania do kupna 


Józef Leżon 
Przejazd 4, tel. 102-23 


SPRZEDAŻ 
SUKNA i KORTÓW 
BIELSKICH i TOMASZ. 


I. MAROKO. Łó 


NOWOMIEJSKA 2 
TEL. 150-48 


Jeneralne przedstawicielstwo, 


przynoszące ca. 200,000 
zł rocznego dochodu, 
do oddania. Celem objęcia przedsta: 
wicielstwa potrzebny jest kapitał w wy- 
sokości 10.000 zł, Zgłoszenia subr 
nl. H. 5344" kierówać do 
Rudolf Mosse, Berlin SW. 100. 


III Piotrkowska 20 11! 


sua 
NOWA 


| Wypożyczalnia Książek 


poleca wszystkie ostatnie nowości 


Prenumerata 2 zł mia 
. kJ 


miesięczna 
DOTS ima. ASKĘSTKKOWAY ZZA 


MAGĄASZYNOWA 

codziennie świeża 
Mąka matowa. Zariorki jajeczne, 
SUCHARKI kantsapskicu 


oraz wszelkie wyroby cukiernicze 


cukieani: N. WEINBÓRGA 


UKIERNI 1 
PIOTRKOWSKASB, tal. 143-82. 


Narutowicza (Dzielna) 9 
tel, 128-08 


powrócił 


Specjalista chorób skórnych, 
wenerycanych | moczopłolowych 
Przyjmuje od 8—10 i 5—8, 
Elektroterap]a 
Oddzielna poczekalnia dla Pań. 


$4.Bibergal 


MONIUSZKI 11 
TELEFON ,68-»2 


Ghoroby skórne | weneryczne, 
elekiroterapja 
Przyjmuje cd 8 10 i od 5—8 w 
w rati- ud 10 -f> 


i 


12 21n. — GŁUS PORANN: Tom. Pr, sı 
5 r i Cel 11 K h botę, 7 1931 dzini FH E 
Stowarzyszenie Komiwojażerów b. O. H. P. w'ioksisch wiasnych przy ulicy Sienkiewicza 3/8 odbedzie się © | 
EZ , Sh Josema 
Moc atrakcyj i niespodzianek, — Bufet tani. — Dwie orkiestry. — Ber karoty. —- Obowiązuje strój wieczorowy. ANGIELSKIEGO 


Bilety w cenie 5 zł, do nabycia w kancelarji Stowarzyszenia. 


ŁÓDZKA ORKIESTRA FILARMONICINA. 


$ Dyrekcja Koncertów: Alfred Strauch, 
Tel, 213-84, 


SA'A FILHARMONII 
$ Niedziela, ** "30a 12rej w” 


o godz. 12-ej w poł. 


| PORANEK BEETHOUENOWSKI 


DYRYGENT: IGNACY 


Neumark 


SOLISTA: ALFRED 


H O EHN 


Pianista światowej sławy 


y W PROGRAMIE: 

B. BEETHOVEN: Uwertura „EGMONT“; 
SYMFONJA 3-cia „EROICA*; 

Koncert fortepianowy Es-dur 


Bilety do nabycia w Kasie Filharmonii. 


SALA FILHARMONII. — Tel. 213-84. 
Środa, dnia 25-go lutego 1931 r. 


o godz. 9.15 wiece. 
JEDYNY KONCERT 

Znakomitego 7-mioletniego śpiewaka-kantora 

NOCHUMEL 


Epsteina 


który w RYDZE, WARSZAWIE, WILNIE, GRODNIE 
święcił tryumfy ściągając tysiące ludzi. 
NADZWYCZAJNY SUKCES !!! 
W programie: Skomplikowane kompozycje sł 


nych kantorów  HERSZMANA, RÓZENBLATA 
SIROTY oraz pieśni ludowe. 


Bilety w cenie od zł. 1.— do zł. 5-ciu do nabycia 
w Kasie Filharmonii. 


| Z Graniiu, Marmuru, 
Piaskowca i Mozaiki 


wykonywam wszelkie roboty wchodzące w za- 
kres Kamieniarstwa, a mianowicie: 


Wymurowanie grobów, Pomniki, Sarkofagi, 
Chrzcicielnice, Tablice pamiątkowe i wszelkiego 
rodzaju monumenty, jako też wszelkie roboty 
budowlane, schody, parapety, płyty bufeto- 
we, tablice firmowe, tablice rozdzielcze dla 
elektrotechniki, podłogi z mozalkł i t. p. 


NAJSTARSZY MIEJSCOWY 
Zakład Kamieniarsko-Rzeżbiarski 


HERMAN PFITZNER 
Łódź, Cmentarna 15, tel. 171-21 


Po 20 śr.] 


NAJLEPSZE CIASTKA |. PRAPORT 


CUKIERNIA Z "NA 


PRZEJAZD 1, TEL. 188-72 i 20v-87 
Q om TA ZI OR KN wz zza D 


Przejazd 2 


== ODEON == 
Ea 


NOC POKUSY m 


Chorzy na ruptury i różne kalectwa!!! 


Pomoc i skutek bez operacji! 


RUPTURY, jakoteż kalectwa nie wolno za- 
niedbywać, gdyż skutki dla życia ludzkiego SĄ 
bardzo niebezpieczne. Ruptura staje się wielką 
iak głowa ludzka | konewka, spowodować może 
powikłania kiszek i śmierć. 

Specjalne lecznicze bandaże ortopedyczne 
qumowe mojej metody usuwają skutecnnie noj- 
niebezpieczniejsze i najzastarzalsze ruptury u 
mężczyzn. kobiet i dzieci. Na skrzywienie krę- 
gosłupa, przeciw tworzeniu się garbów, leczn 
gorsety ortopedyczne. Dla skrzywionych nór 
f płaskich bolących stóp, wkłady ortopedyczn' 
Sztuczne nogi i ręce. 


Świadectwa pochwalne wystaw!il Prof. Uniwersyt.: Prof. | «„ 1ĄCZ, 
Prof. Dr. J. MARISCHLER, Prof. Dr. B. KIELANOWSKI ; wielu innych. 


Zakład ortopedyczny Sper. L RĄPAPORT, orfopeda ze bwowa. 
Łódź, ul. WOLCZAŃSKA Nr. 10, front, parter. Telef. 221-77. 


UWAGA: Osobiste jawienie się chorych bezwarunkowo jest konieczne. 
Przyjmuję ubazpleczonych w Kasie Chorych m. Łodzi. 


PODZIĘKOWANIE. 


Wielm. Panu Dyr. J. RAPAPORTOWI, Special. dla przepuklin, zamieszkałemu w 
Łodzi, Wólczańska 29, II piętro (front), składam najserdeczniejsze podziękowanie, za 
wyratowanie mię z niebezpiecznej ruptury. Dn. marca zachorowałem ciężko na 
rupturę i byłem śmiertelnie chory, n W. Pan uratował mi życie bez operacji, Założony 
mi bandaż Pańskiej metody usunął mi w zupełności rupturę i jestem zupełnie zdrów. 


10345 Z poważaniem L. CUSZNAJDER. 


Do akt. 
Nr. 178/31 
| Ogłoszenie. 


| Gabinety Kosmetyki Lekarakiej 


D-r. MARJI LŁEWINSONOWEJ 
Cegielniana 6, front I p., teleton 143- 63. 


Komornik Sądu 
Grodzkiego w Ło- 
dzi D[eonard 
Naborowski, 
zamieszkały w 
Łodzi, przy ul, 
Głównej 17, na 
zasadsie art. 1030 


Na dogodnych 
warunkashi 


WIELKI WYBÓR 


Z. SZWALBE 


f Ust. Post. Cyw. 

Abs, lek. wydz. Odes. uniw. WÓZKÓW | omora że w dai 

Łódź, Zielona Nr. 17, telefon 127-99 „dziecinnych „= Toamna. a 

przyjmuje od 10—2 i od 4—8 wiecz. hó $e k dziny 10-ej Api 

Usuwanie wszelkich defektów cery i szpecących metalowych | W Łodzi, przy ul. 
włosów, wypróbowaną, najdoskonalszą metodą. y Brzozowej 18 

M d | p i d f Í W odbędziesię sprze- 

h daż przez licytacją 

SPSAENTE ruchomości, nale- 


żących do 
firmy „Prantki 
i Judelewicz* 
i składających się 


beczniGa 


i gabinet lek.-denfystyczny 


amerykańskich 


Do akt. 
Ne. E. 298, 299, Wyiymaczek 
Ogłoszenie. | Nabyć można | ze snowadła w 
dla przychodzących chorych A Syno Sądu W FABRYCZNYW o eeri 
wem z kluczykami 
TOES | u | oka „SP 
zokilescdĆ w i kirs N 
ROE Łodzi, przy ul. Na- ił Łódź, 6.231 r. 
(Diagnostyka, terapia powierz- || rutowicea 10 |». óDŹ, Komornik 


chowna i lekk-głęboka) 


Zgierska 12, 


tel. 116-33. 


L. Naborowski 


art, 1030 UPC. o- 
głasza, że dnia 
4 marca 
1931 r. od g. 10r, 


Piotrkowska 73 


w podwórzu 


w Łodzi przy ul. TEL. 1538-61. 
Gabinety wanerologiczne | Skprówyj t 
ozynne codz. od 1—2 p. p. za RS r oj Dr. med. 
EE" SILBERSTR 
ruchomości, 
Dr. med. ag ać ych 2 
Almy Dali 
i składających!» ię ZIELONA 11 
z mebli Fel. 113-42 
INEKOLOG— UROLOG oszacowanych na Choroby skórne, weneryczne 
CHOROBY KOBIECE sumę sł. 2540. — | moczopłclowe 
i DRÓG MOCZOWYCH Łódź,d. 11/2 31 r. Leczenie Lampą Kwarcową. 
Gdańska 77a, tel. 208-99. Komornik Przyjmuje od 4 do 8 p. p 
Przyjmuje od 8—8 w.|! w locr- L ki Panie od 4—5. Niedslela A 9—1 
nicy „SANITAS, Cegielniana 20 Wasowski Dla niezamożnych ceny lecznie, 


Główna 1 


== WODEWIŁ 


Największe ERE świata, film nad filmy 


| NIBELUNGI 


konwersacji i literatury udzielam. 
Korespondencje i tłumaczenia w an 
gielskim, niemieckim, francuskim, 
polskim i rosyjskim załatwiam 
Markowicz, Cegielniana 66. 


PANIE 
zdolne do tańca i śpiewu mogł 
się zgłosić od jutra między 12—1 
do dyrekcji żyd. teatru kameralne- 
go „Ararat”, Zachodnia 48. 


POWAŻNA SPÓŁKA AKCYJNA 
POSZUKUJE AGENT6W (KI) 
zdolnych, wymownych, mają- 
cych rozległe stosunki w Łodzi 
i Województwie — do sprzedaży 
nadzwyczaj pokupnego artyku- 
łu domowego. Zapewniony za- 
robek miesięczny zł. 400. Zgło- 
szenia osobiste z dowodami — 
Żeromskiego 29, m. 4 od godz, 
5 do 7 wiecz. =$ 


WAŻNE DLA WSZYSTKICH 
Nie. sprzedajcie Swych me- 
bli, dywanó'v, futer, garde- 
roby, maszyn do pisania i 
różnych sprzętów domo* 
wych, zanim się nie prze- 
konacie u mnie, gdyż pła- 
cę najwyższe ceny. 
A. WAJCMAN, SIENKIEWI- 
CZA 23, TELEFON 191-00 
(przy sklepie mieszkanie 
prywatne). 
UWAGA: U mnie są do nas 
|bycia różne meble modne 
i staroświeckie po cenach 
konkurencyjnych. 215—3 


—— 


MEBLE 
Krzesła dębowe. komlpet 5 krz, 
i fotel. od 150 zł. stoły owalne, 
tapczany oraz wszelkie meble 
najnowszych fasonów, neny ni- 
skie, warunki dogodne. M. Bim- 
ke, Piotrkowska 24. (Wschodnia 
47) w podwórzu, tel. 136-75. 
209—8 


DO WYNAJTCIA 
1) magazyn wielkość 6:29 mtr, o 8 
wrotach przy ul. Kilińskiego 125, 
2) plac wielkości 26x80 mtr. tamże 
położony. Wiadomość u właścicie- 
la domu Piotrkowska 189 tel. 155-90 
339—2 


PEREZ W EEEE 
3 POKOJE Z KUCHNIĄ 

na parterze z wszelkiemi wygoda 

mi, w dobrym punkcie przy ul. 

Piotrkowskiej, nadające się na 

mieszkanie lub biuro — zaraz do 


j oddania. Wiadomość w administra- 
cji 1529—1 


pz 
ODNAJMĘ 

pokój umeblowany lub na' biura 

Kościuszki 26. m. 12. 344—4 

zza 
ZGUBIONO 

kwit kaucyjny Elektrowni Łódz- 

kiej na nazwiska Andrzeja Ignasia 

ka i Antoniego Lutosławskiego 

zam. Cegielniana 24 


Główna 1 
KZK EZR 


Dramat wielkiej miłości I bolesnego ukojenia, którego  boha- 
terami są więzień i artystka kabaretowa, 


Kamila Horn, Gustaw Diesel. Nadprogram: farsa 


główn. 
„Gł P stkiemi d 
Prenumerata proj WYROKI! Łoda si 44 60, za o RAA ai 


40groszy, z przesyłką pocztową w kraju — zł. 6.— zagranicą — al 9. ~- 
>... 
Ręko 

Redaktor: Eugeniusz Kronman 


W rolach głównych: PAWEŁ RYCHTER, JAN SCHLETTOW, 
BERNARD GOETZKE i Małgorzata SCHOEN. Nadpr: farsa 


za wiersz milimetrowy |-szpaltowy (strona 5 szpalt) : '-sza strona 1 zł, 
w tekście 50 gr. nadesłane po tekście 40 gr; nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
Poszukiwanie pracy 10 gr. 


za wyraz; najmniejsze zł. 1.20 gr. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obli 
isów redakcja nie zwraca. czane są o 50 proc. drośej, firm sagraniosnych o 100 proc. Za ogłoszenia tabelaryczne lub fantaz. dodatk. 50% 


Za wydawnictwo „Frasa“, Wydawnicza sp. £ ogr. odp.: Eugenjusz Kronman. W drakami własnej Piotrkowska 101 


W roli 


Catr. 10 sspalt) g gr. Drobne 15 gr. za wyraz; najmniejsze ogłoszenie zł, 1.50 gr. 


